Gona numeru I z. 


EA, 

5 
AN 
A Gaj 


r. 


(Polska). 


Ponadto do prezydium powołano jako sekretarzy następujących przedstawicieli różnych krajów: 

Francja: Gabriel d'Arboussier, ksiądz Jean Boulier, Laurent Casanova, Gilbert de Chambrun, Pierre Cot, 
Farge, Alain le Leap, Marie Claude Vaillant - Couturier, Vercors. Anglia: J. G. Crowther, pani 
Canterbury — dr. Hewlett Johnson. Stany Zjednoczone: dr W. Dubois, Albert Kahn, Louis Untermayer, Ella Winter. 
Związek Radziecki: Fedosiejew, Aleksander Korniejczuk, Wanda Wasilewska. Chiny: Lilu-Ning-I, 
Włochy: Adda Alessandrini, Ambrogio" Donini, Vittorio Gul, Emilie Sereni. Niemcy: Bernhard Kellermann, 
hers, Czechosłowacja: Jan Drda, Polska: Jerzy Borejsza, Eugenia Pragierowa. Hiszpania: Jose Giral. 
Arnaud. Brazylia: Jorge Amado. Kuba: Juan Marinello. Światowy Kongres Studentów: Grohman, 


„Przewodniczący Komitetu 
Przygótowawczego Kongresu, 
prof. Joliot Curie wygłosił 
przemówienie inauguracyjne. 
„Jestem szczególnie szczęśli 
wy — oświadczył mówca — 
że mogę powitać delegatów 
wszystkich krajów nie tylko 
w imieniu Komitetu Przygoto 
wawczego, lecz 1 milionów 
Francuzów, którzy dumni są 
ze zorganizowania obrad Kon- 
gresu w ich stolicy. Witam ze 
szcególną radością delegatów 
Demokratycznych Chin. Repu 
blikańskiej Hiszpanii, Wolnej 
Grecji, Vietnamu i Indonezji. 
Rząd francuski odmówił wiz 
licznym delegatom zagranicz- 
nym. Ta niczym nieusprawie- 
dliwona decyzja jest sprzecz- 
na z tradycjami Francji i wy 
wołuje wzburzenie milionów 
Indzi na całym świecie. Decy- 
zja ta świadczy o strachu 
przed prawdą i pokojem. ` 
Odpowiedzialnością za jej 
powzięcie nie można obarczać 
narodu francuskiego. 
Zjednoczeni i ufni w swe si 
ły, prowadzimy walkę pewni 
zwycięstwa. Zgromadziliśmy 
się tutaj nie po to, aby prosić 
© pokój, lecz aby go narzucić! 


opaliło na panewce... 


Paryż (obsł, wł.) Agencja Teie 
press donosi, żę ambasada a- 
merykańska w Paryżu zażąda 
ła od rządu francuskiego, by 
w pokojach hotelowych, zaj- 
mowanych przez delegatów 
przybyłych na Kongres Poko- 
ju, zainstalowano aparaty pod 
słuchowe. 

Rząd francuski wyraził goto 
wość uczynienia zadość temu 
żądaniu, jednakże personel 
techniczny, który wezwany 
został do zainstalowania apa- 
ratów podsłuchowych, odmó- 
wit wykonania tego zarządze= 
nia i podał o tym do publicz- 
nej wiadomości. 

Wiadomość ta wywołała po- 
wszechne oburzenie francu- 
skiej opinii publicznej. 
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CHŁOPSKI 


ŁY ŚWIAT 


ROZBRZMIEWA Z PARYŻA I PRAG 


poiężny głos pokoju 


PARYŻ (PAP). W środę przed południem otwarto w sali Pleyela w Paryżu Światowy Kongres Pokoju w obec- 
ności 2 tysięcy delegatów, przybyłych z 69 krajów i reprezentujących ponad 600 milionów ludzi. 

Za stołem prezydialnym zasiedli członkowie Biura Komitetu Przygotowawczego Kongresu: przewodniczący Joliot 
Curie, w!ceprzewodniczący Louis Aragon (Francja), Martin Andersen Nexö (Dania), J. D. Bernal (Anglia), 
czący Światowej Federacji Młodzieży Demokratycznej Guyde Boisson (Francja), generał Lazaro Cardenas 
przewodnicząca Światowej Federacji Kobiet Demokratycznych pani Cotton (Francja), Aleksander Fadiejew 
Kuo-Mao-Jo (Chiny), Pietro Nenni (Włochy), D. N. Pritt (Anglia), O. John Rogge (USA), jako przedstawiciel mieobeene- 
go w Paryżu sekretarza generalnego Światowej Federacji Związków Zawodowych Louis Saillanta — Bolesław Gebert 


Zgromadziliśmy się nie po to, aby prosi 
o pokój, lecz aby go narzucić! 


Przemówienie prof. Joliof-Curie 


W dalszym ciągu swego 
przemówienia prof. Joliot 
stwierdził: : 


Kapitalizm nosi w sobie za 
rzewie wojny. Koła kapitalisty 
czne kontynuują antyradziec- 
ką propagandę, posługując 
się argumentami Goebbelsa. i 
Ribbentropa. 

Unia zachodnia oraz pakt at 
lantycki mają rzekomo na ce- 


Jiu budowę „pokoju“, ale jest 


to pokój antyradziecki. W imię 
demokracji i wolności — o iro 


J |niol — zamierza się kontynuo 
{waé robotę Hitlera. 


Jedna z 
osobistości amerykańskich 9- 
świadczyła, że w razie posta- 
wienia w USA alternatywy: 
wojna lub kryzys — wybrano 
by wojnę. 

Wobec tej grożby ze strony 
podżegaczy wojennych konie- 
czne jest zjednoczenie wszyst- 
kich sił postępu i pokoju. 

Stąd powstała inicjatywa 
zwołania Światowego Kongře- 
su w Obronie Pokoju związana 
z uchwałami Międzynarodowe 
go Kongresu Intelektualistów 
we Wrocławiu i Międzynaro- 
dowego Kongresu Kobiet w 
Budapeszcie. 

Jestem głęboko przekonany,— 
stwierdził mówca — że mitiony 
Amerykanów również chcą po- 
koju. 50 milionów protestantów 
amerykańskich prowadzi ener- 
giczną akcję pokojową: O woli 
zachowania pokoju świadczy ró 
wnież osłatni Kongres Nowojor 
ski, Przez pracę naszego Kon- 
gresu | przyjęte uchwały wyka- 
żemy, że narody zachodnio-euro 
pejskie nie przyłączają się do po 
lityki podżegaczy wojennych, 

Zadania Kongresu nie są wy- 
łącznie informacyjne I propagan 
dowe. Kongres ma zwalczać pod 
żegaczy wojennych i zapewnić 
mobilizację wszystkich sił poko- 


Stanowimy jeden Kongres- 


ju. W tym celu powsłaną we 
wszystkich krajach organizacje 
obrony pokoju. Podtrzymają one 
światowy front bojowników o 
pokój. Nieđopuszczenie do no- 
wych konfliktów, położenie kre- 
su trwającym jeszcze wojnom 
oraz umocnienie pokoju — oto 
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paktu polsko—radzieckiego 


108 (1482) 


WORDA KA CATAOKIAZAY AAEE 


przewodni- 
(Meksyk), 
(ZSRR), 


WARSZAWA (PAP) — Z okazj! czwartej řoczn'cy pod 
pisania paktu. polsko-radzieckiego, premłer Cyrankiewicz 
wysłał do Moskwy następującą depesze: 

Do generalissimusa STALINA, przewodniczącego Rady 
Ministrów Związku Socjalistycznych Republik. Radzieckich 

Moskwa — Kreml 

„W czwartą rocznicę podpisania układu poisko-radziec 
kego o przyjaźni, współpracy i wzajemnej pomocy, po- 
zwalam sobie przesłać w imieniu własnym i rządu Rzeczy 
pospofitej najserdeczniejsze życzenia dla narodów Związku 
Radzieckiego oraz osobiście dla Pana, Panie Premierze. 

Z radością stwierdzamy, że w roku ub'egłym zacieśni- 
lśmy naszą współpracę w dziedzinie politycznej, przyja- 
jaźni gospodarczej i kulturlnej, 

Układ polsko-radziecki, bedący żywą 
naszymi krajami, będzie nadal mocnym fundamentem na- 
szej wszechstronnej współpracy w duchu  nierozłącznej 
przyjaźni z korzyścią zarówno naszych narodów, jak I 
wszystkich krajów, miłujących pokój. 

Nadal będziemy umacniać nasz sojusz, 
rękojmię trwałego pokoju, postępu i 
naszych narodów*. 


Yves 
D. N. Pritt, dziekan 
pani Tsai-Tchang, 
Anna Seg- 
xk Ray Mulk 


Os 


BEOS NEUE COON EDT TTNENEDNUZT AL EDENU 


więzią między 


czywistnione dzięki wspólnej | 
zdecydowanej akcji wszystkichĘ 
narodów. Ę 
Nie zamierzamy ograniczyć sięż 
do biernego pacylizmu. Ci, któ- 
rzy zmierzają do wojny, muszą= 
się z nami liczyć, Apeluję doš 
wszystkich uczciwych ludzi, aby= 
świadomi własnych sił, prowa-ć 
dzili walkę do ostatecznego zwy= 


który stanowi 
lepszej przyszłości 


(—) JÓZEF CYRANKIEWICZ 


Warszawa (PAP). W związku z czwartą rocznicą paktu 
polsko - radzieckiego premier Cyrankiewicz otrzymał nastę 


nasze cele, które zostaną urza- clęstwa. = pującą depeszę: 
«a e „Do Pana J. Cyrankiewicza, przewodniczącego Rady Mi- 
Kongres protestuje painon Rzeczpospolitej Polskiej — Warszawa. 
Z okazji czwartej rocznicyradziecko. ~ polskiego układu 
5 p go u 
i i ii E o przyjaźni, wzajemnej pomocy i powojennej współpracy, 
p r zeciwko decyzjom władz F rancji I USA: zasyłam Panu, Panie Premierze, przyjacielskie DAVINIA 
uniemożliwiającym 370 delegatom przyjazd do Paryża E yć ZIE 
AJJ s x | rosz 7 6 de- 
EE E E M E gowno l ają posie 
fates pezery wanym wimoirgi ej = dalszego wzmocnienia przyjaźni i sojuszu między naszymi 
nie burzliwymi oklaskami, odczy E krajami”. dE, SOATAKIĆ 
tano następujący wniosek dele- PEŁNY SKŁAD z ) J. . 
gaci francuskiej: PREZYDIUM Ę 


Św'ałowy Kongres Pokoju 
wyraża energiczny „protest 
przeciwko nieuspraw'edliwio 
nym decyzjom rządu francu 
skiego i amerykańskich 
władz okupacyjnych w Ja- 
poni, zabraniającym 3/v de 
Jlegdtom z 10 krajów przy- 
jazdu do Paryża, Światowy 
Kongres Pokoju potwierdza 
mandaty tych delegatów i 
obarcza sekretariat zadaniem 
powiadomienia ich o wszyst 


kich pracach i uchwałach 
Kongresu. 
Wniosek przyjęto. . jedno- 
myślnie, 


Jean Laffite, sekretarz biu 
ra' organizacyjnego Kongre 
su, zakomunikował zebra- 
nym, że 370 delegatów, któ 
rym uniemożliwiono przy- 
jazd do Paryża, znajdują sę 
obecnie w Pradze. Sekreta- 
riat generalny Kongresu po 
stanowił wysłać do Pragi 
swego przedstawiciela oraz 
przekazywać tam  natych- 
miast teksty przemówień, 


Po przemówieniu prof. JoliotE DONIOSŁA ROCZNICA 
Curie, sekretarz Laffite zapropoź 
nował rozszerzenie _ prezydium= 21 kwietnia jest rocznicą dwóch historycznych zdarzeń: za 
przez powołanie następującychzwarciu radziecko-polskiej umowy o przyjeźni, wzajemnej pomocy 
osób; Hodinowa — Spurha z rdzr powojennej współpracy oraz wstąpienia radzieckich wojsk do 
mienia Światowej Demokratycze przedmieść Berlina. 


*ederacj' Kobiet, Pablo Pi5 , Lęk ) 
nej Federacji K Z Zdarzenia te są ze sobą ściśle związane. Obydwa oznaczają 


casso (Francja), dr Konrusz 5 pa SA AŻ ; S 
(Albania), Ordenez (Argentyna)g amiee starej, imperialistycznej i początek nowej socjalistycznej 
Konninan (Australia), Basejg"schodniej i południowo-wschodniej Europy. 


(Niemcy), Heiberg (Dania) He 
ti (Finlandia), Rene Lyr (Belg'a)ż 
pani Hollender (Belgia), pan 


Naród radziecki i polski gorąco i szczerze powitały umotwę, 
macniającą przyjażń zadzierżgniętą wcześniej w toku wyzwoleńe 
U=czej walki przeciw faszystowskim Niemcom.  Radziecko- či 
Dragójczewa (Bułgaria), Endi-zumotte witały również twszystlkio mitus S opolska 
roli (Kanada) Juan Masnelich e witały również wszystkie miłujące pokój narody, a w pierw- 
(Kuba) Ziliacus (Anglia) WER rzędzie narody słowiańskie, Wszyscy rozumieli, że tutaj 
261 (Glesfaj) Van - Sepgeteng"”, Mosłacie i Warszawie zakłada się trwałe podstawy przyjaźni 
(Holandia) prof: Lukacs (Wę-Z7'iedzy dwoma słowiańskimi narodami, 
gry). rektor Pieńkowski orazż Niemiecki, reakcyjny nacjonalizm w swoich różnorodnych, 

p z r E 4 is =h; D . . " ~ ' 
Czesława Kunkowska (Polska). zhistorycznych formach — od rozbójniczej, średniowiecznej „Mar- 

Powyższa lista prezydium,ęchii do najnowszego faszystowskiego imperializmu: posuwał się 
przedłożona Kongresowi „Przyjęstieustannie w przeciągu pięciu wieków na wschód i wbijał kliny” 
ta została przez aklamację. zmiędzy narody słowiańskie. Imperializm ten przeszedł Odrę i chciał 

Na posiedzeniu popołudn'owymZprzejść Wisłę i Dni Nió A i j 

08 i = ; ste t Dniepr, Niósł ze sobą niewolnictwo narodom slo- 

wygłosili referaty delegat Wło-Sweiańskim, niszczenie ich kultur 
ski Pietro Nenni, którego poja-E S i z 
wienie stę na trybunie wywołałoż , Sprzyjało temu sztuczne rozdzielanie, rozdmuchiwanie. różnie 
długotrwałą owację sal, Zillia.Zmiędzy polskim a rosyjskim narodem..Rosyjski carat i polska ary: , 
cus oraz Yves Farge. zstokratyczna szlachta były nosicielami reakcyjnej polityki, idącej 
zna rękę imperialistycznemu Berlinowi. l . 


= _ Socjalistyczna Moskwa zadała śmiertelny cios faszystowskiej 
Rzeszy i Warszawa polskiego narodu, wyzwolona od szlachty i ban- 


z 


2 . z © q- 
WY s p (0) || n j | e W al C z y m y o p o k o J fEkierów stanęła u boku Moskwy jako wierny sojusznik i przyja: . 


(Telefonem z Pragi od naszego specjalnego wysłannika) 


Bankierom amerykańskim i 
francuskim wykonawcom ich 
woli zdawało się, że przez o= 
graniczenie liczby wiz i nie- 
dopuszczenie delegatów na 
Kongres Pokoju w Paryżu po- 
trafią stłumić głos narodów. 
Zapomnieli tylko, że do bez- 
powrotnie minionej przeszłoś- 
ci należą czasy, gdy imperia- 
liści rządzili całym światem. 

Delegaci niedopuszczeni do 
Paryża 
stolicy Wolnej Czechosłowacji 
iw Pradze obraduje część 
Światowego Kongresu Pokoju. 
Obrady te rozpoczęły się dziś. 


zebrali się w wolnej, 


| Delegacja polska przybyła 
|do Pragi w godzinach popo- 
łudniowych. Gości polskich 
[serdecznie witali na lotnisku 
w‘ Pradze członek komitetu 
iprzygotowawczego, prof. Na- 
|wratil, dyrektor departamentu 
czechosłowackiego Minister- 
stwa Informacji inż. Malek o- 
raz przedstawiciele Ambasa- 
dy polskiej. W imieniu dele- 
Kacji polskiej na powitania 
odpowiedziała przewodnicząca 
delegacji Zofia Nałkowska. 


Obrady: toczą się w pięknie 
przybranej sali czechosłowac- 
kiego Zgromadzenia Narodo- 


„ gciel. Do nich przyłeczyła się wolna Praga, wolna Sofia, wolny . 
zBudapeszt, wolny Bukareszt i ten obraz przyjaźni narodów 
wego przy licznym udziale go-Zwstrząsnął giełdami Londynu i New Yorku. 


ed. Pawi a ag Nigdy niczego podobnego nie bylo. w Europie, 
i nteligencji= ES Š A iey > 
pracującej. Na obrady przy-= Polska stała: się po raz' pierwszy wielkim . państwem * zebraw» 


była owacyjnie powitana de-Z%% wokół Warszawy wszystkich synów polskiego narodu, odzy« 
legacja radziecka licząca r1zskawszy swoje odwieczne ziemie na Odrze, stając się pełnoprau» 
osób, Zwraca uwagę najlicz--nym gospodarzem na swoim morzu. Silna, samodzielna, demokra» 
niejsza delegacja Chin Demo-=tyczna Polska, to jest właśni +do:cz => = ; 

8 i a Jes asme to+do czego zawsze dążył potężny 
kratycznych. Jak się dowiadu-5naród radziecki, w chwili zrzucenia jarzma kapitalistyczno-obszar: 
jemy, Chińczycy zwrócili SięŻniczej niewoli y goai katala = 
do konsulatu francuskiego wz I NE r 
Pradze o udzielenie wiz wjaz-£ m bardziej zachwiany będzie imperialistyczny drapieżca, tym 
dowych do Francji, lecz otrzyż ocniej ziednoczą się w przyjaznym sojuszu robotnicy i chłopi 
mali wszyscy odpowiedź od-Zkrajów, które zbudowały i budują Socjalizm. ` 
mowną z cynicznym ~“ zalece-5 ; OEN ENDE S z 
niem, aby odnieśli się w tej Niech żyje i rozwija się Wolna, Demokratyczna Polska! 

(Dookńczenie na str. 2:e-) 8 D. ZASŁAWSKI * 


ków Zawodowych 


Str. 2 


Radzieckie 2w. Zaw. - szkołą komunizmu dla klasy robotniczej 


Referat W. Kuzniecowa na X Zjeździe Związków Zawodowych ZSRR 
MOSKWA (PAP) — W dniuj wodowych — gorących patrio- 


19 bm. w Pałacu Kremlowskim 
odbyło się otwarcie X Zjazdu 
Radzieckich Zwiążków Zawodo- 
wych z udziałem 1.343 delega- 
tów. Så to przodowhicy pracy 
przemysłu. transportu, roinc- 
twa, najlepsi i najwybitniejsi 
działacze naukowi i kulliralni. 
Wśród delegatów jest wiśln zna 
nych stachanowców, bohaterów 
pracy socjalistycznej, bohaterów 
Związku Radzteckk:eo, 

Na zjeździe obecni są liczni 
goście, — delegac: zagraniczni. 

Oiwierając zjazd przewodni- 
czący związków zawodowych 
Kuźniecow, oświadczył m. in. 

X Zjazd Radzieckich Zwiąż: 
odbywa się 
w obliczu nowych, wspaniałych 
zwycięstw osiągniętych przez 
naród radziėčki w walee o dal- 
sze wzmocnieme i potęgę nasze 
go socjalistycznego kraju. o 
budowę komuniżtnu w z 6 
e 


sprawie do konsulatu francus- 
kiego  akredytowanego przy 
rządzie Czang — Kai j Sze- 
ka. A 

Na sali znajduje” się trzech 
delegatów Korei Południowej 
oraz delegacja Korei Północ- 
nej. Nadto 4 przedstawicieli 
Mongolskiej Republiki Ludoó= 
wej. Z radzieckiej strefy oku 
pacyjnej Niemiec przybyło 20 
San RA Delegatom stref za 
chodhnich Anglosasi oraz Fran 
cuzi nie pozwolili na wyjsza. 
Delegacja węgierska liczy 10 
osób, albańska 3, z delegacji 
rumuńskiej przybyło 18 osób: 
Dotychczas przybyło 13 dele- 
gacji, w tej liczbie delegacja 
Międzynarodowego Związku 
Studentów.  Przybycia dal- 
szych delegacji oczekuje się 
w czwartek. Spodziewany jest 
przyjazd również 2 członków 
prezydium Kongresu w Pary- 
żu 


„Cała Praga tonie we fla- 
gach, sztandarach i różnojęzy 
cznych plakatach. Wszędzie 
widnieją napisy: „Budując oj- 
czyznę, w»macniasz pokój!" 
Napis ten godzi w amerykań- 
ską ideologię kosmopolityzmu, 
usiłująacą obezwładnić masy 
pracujące i skłonić je do rezy 
gnacji z suwerenności pañ- 
stwowej i budowy lepszego 
bytu we własnej ojczyźnie na 
rzecz imperialistów amery- 
kańskich. Inne napisy podkre 
ślają międzynarodową solidar 
ność ludów w obronie trwa- 
łego pokoju. Wyczuwa się wy 
raźnie, że KONGRES W PA- 
RYŻU I OBRADY W PRA- 
DZE STANOWIĄ JEDNĄ NIE 
ROZERWALNĄ CAŁOŚĆ OR 
GANICZNĄ. 

W mieście panuje ogromne 
ożywienie. Chwilami wydaje 
się, że w Kongresie bierze u- 
dział cała Praga, tak żywo in 
teresują się wszyscy miesz- 
kańcy Pragi przebiegiem ob- 
rad, rozpytując się g szczegó- 


tów socjalistycznej  ©jczyzny 
wnoszą Swój cenny wkład do 
walki o przedterminowe wykona 
nie 5:letniego planu stalinów- 
skiego, o przyspieszenie tempa 
pracy na drodze do komunizmu, 

Po wybraniu prezydium Zjaz- 
du — burzliwe oklaski delega- 
tów wiłają propozycję wybra- 
nia prezydium honorowego z 
veneralissmusem Stalinem na 
czele, 

Nasłępnie zostaje ustalony 
porządek dzienny Zjazdu, po 
czym referat sprawozdawczy o 
działalności _ Rady . Centralnej 
Zw. Zaw. wygłosił Wasyli Ku- 
źnieców, 

Omawiając zagadnienie współ 
zawódnictwa pracy, Kuźnieców 
stwerdza, że objęło ono ponad 


Obrady cechuje poczucie pe 
wriości, że zorganizowana wo- 
la milionów ludzi na całym 
globie zietnskim, zorganizowa 
na wola zwartego obozu anty 
imperialistycznego ze Związ- 
kiem Radzieckim na czele, po 
trafi sparaliżować i sparaliżu- 
je knowania podżegaczy wo- 
jennych. 

Pierwszy dzień obrad wypeł 
niły przemówienia powitalne, 
m. in. przewodniczącego Cze- 
chosłowackiego Zgromadzenia 
Narodowego, Johna i przewo- 
dniczącego Związku Literatów 
Czechosłowackich, Jana Drdy. 

W pierwszym dniu obrad u 
chwalono również protest skie 
rowany do rządu francuskie- 
go przeciwko. odmowie udzie- 
lenia delegatom wiz wjazdo- 
wych do Francji oraz wybra- 
no prezydium, do którego po- 
wołano jakó ptzewodniczące- 


alne płace wzrosły dwiikrotnie.|losy świata zależą od woli na- 
Mówca przeciwstawia nieu- rodów, a narody nie chcą nowej 
stannie polepszającej się sytu-|wojny. | 
acji mes UIO w Związ| Radzieckie związki zawodowe 
ku Radzieckim sytuację w|solidaryzują sę ze wszystkimi 
krejach kapitalistycznych, gdzie | demokratycznyśni związkami za 
wzrasta bezrobocie, podnoszą|wodowymi ma całym, Świecie, 
się ceny i nieustannie spada pojktóre walczą o polepszenie wa 
ziom życiowy klasy robotniczej.jrunków bytu mas pracujących 
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Uchwały Komitetu Ekonómicznego 
Rady Ministrów 


WARSZAWA (PAP). Na osta- 
tnim posiedzeniu Komitetu Eko- 
riomicznego Rady Ministrów roz 
patrzono projekt ustawy o prze- 
dlużeniu terminu stosowania ulg 
inwestycyjnych, w odniesieniu do 
niektórych inwestycji jak: podbu: 
dowa, przebudowa lub budowa 
nieruchomości, założenie nowego 
przedsiębiorstwa itp., dokona” 
mych na obszarze Ziem Zachod- 
nich. 


Komitet Ekonomiczny uchwałił 


Esas na wniosek Centralnego 


Związku Spółdzielczego, zasady 
Syston wę "eggs spółdziel- 
czości: 

Ścisłe powiązanie prac Powsze 
chnej Organizacji „Służba Pols 
sce“ z zadaniami Narodowego 
Planu Gospodarczego na r. 1949 
uregulowane zostało uchwałą 
Komitetu Ekonomicznego, która 


Korńcóową cześć swego prze” 
mówienia Kuźniecow poświęcił 
dz'ałamości radzieckich Zwiąż: 
ków Zawodowych na arene mię 
dzynarodowej, podkreślając, iż 
działalność ta. przebiega w wä 
runkach kompiikującej się sytu- 
acji międzynarodowej. 

Wzmaga sę walka między o 
bozem imperializmu ze Stanami 
Zjednoczonymi i Wielką Bryła- 
ma na czele a obozem socjali- 
zmu * demokracji, któremu prze 
wodzi Związek Radziecki 
wielki kraj socjalizmu. 

Koła rządzące bloku anglo 
amerykańskiego prowadzą poli- 
tyke zmierzającą do rozpętania 
lecz 


Rów prezydium — przedstawi 
cieli Czechosłowacji Chin, Ko 
rei, Węgier, Mongolii, Grecji 
Demokratycznej, Związku Ra- 
dzieckiego i Polski, 

Z ramienia Polski zasiada- 
ja w prezydiim Kongresu 
Praskiego prof, Stanisław 
Kulczyński. rektof Uniwersy= 
tetu Wrocławskiego, Andrzej 
Wojtkowski, prof. Uniwersyte 
tu Lubelskiego oraz redaktor 
Ostap Dłuski. 


Przyjęto ponadto wniosek, 
aby porządek dzienny obrad 
Kongresu Praskiego był iden- 
tyczny z porządkiem obrad 
Światowego Kongresu w Pa- 
ryżu. À 

Następnie dokonano. wybo- 
ru członków komisji manda- 
towej i redakcyjnej. 

komisji mandatowej Tē- 
prezentuje Polskę górnik — 
przodównik pracy Jan Koła- 


go, posła J. Drdę, a jako: człon sa, 


PZPB 3 
Z 119 proc. poódniosłam Swą 
wydajność pracy do 120— 
oświadcza tow. Józefa Szew= 
czyk, tkaczka odznaczona Zło= 
tym Krzyżem Zasługi. 

Lecz na tych osiągnięciach 
nie poprzestanę. Czyn 1-szo 
majowy rozpoczął swą walkę 
o dalsze osiągnięcia w produk- 
cji. Jestem pewna, że nie dłu- 
go będę mogła się poszczycić 
wykonaniem planu w 125 pro- 
centach, 

— Wzrost produkcji ż 118 
na 120 procent mówi młoda 
tkaczka Aleksandra Stefaniak 
zawdzięczam sumiennej 
pracy, stałemu dozorowi i kon 
troli warsztatów, 

PZPB 17 

— Nasza Średnia produkcja 

w pierwszej dekadzie kwietnia 


lob, Gulaj. 


Osiągnięcia 
wszych dni kwietnia pozwala- 
ją przypuszczać, że zobowiąza 
nia ilościowe wykonamy. 

— Lecz nie tylko zobowiąza 
nia ilościowe — dodaje maj- 
ster Górski. — Również w 
walce o jakość możerny się po 
szczycić pięknymi rezultatami. 
Nasza prima w marcu wyno= 
siła 57,5 prócent podczas gdy 
pierwsza dekada Kwietnia 
przyniosła podniesienie jakoś- 
ci do 72 procent, 


PZPB 1 
Po przyjęciu zobowiązań ze- 
społy tow. Seweryniak i tow. 
Wierszeń ruszyły do wzmożo- 
nej pracy. Tablice wykonania 


Świat pracy dot 


Realizacja zobowiązań Pierwszomajowych postępuje szybko naprzód 
pier-jtow. Seweryniak — nie od- 


w krajach kapitał stycznych kłó 
re walczą przeciwko  narusze* 
nit praw. demokratycznych. 
Radzieckie zPiązki zawodowe 
wnoszą swój wkład do powsze- 
chnej sprawy walki o pokój, o 
zjednoczenie i wzmocnienie je- 
dności klasy robotniczej, które 
jest najważniejszym warunkiem 
zwycięstwa mas pracujących. 
fol * + 


WARSZAWA (PAP), W związ 
ku z Kongresem  Radzłeckich 
Związków Zawodowych, klasa 
robotniczą Poiski  zamanifesto- 
wała licznymi depeszami swoje 
braterskie uczudła i solidarność 
z radzięcką kiasą robotniczą. 

Obradujące w dniu 20 bm. roz 
szerzone pleńnm zarządu głów- 
nego Związku Zawodowego 
Włókniarzy przesłało depeszę, w 
której pozdrawia Kongres — 
WCGSPS w imieniu 300 tysięcy 
zorganizowanych włókniarzy pol 
skich. : 

Doświadczenie zahartowanego 
w pracy i walce radzieckiego 
ruchu zawodowego—czytamy w 
depeszy zarządu głównego Zw: 
Zaw. Wk wskazuje nam skutecz 
ną drogę w walce o realizację 
naszych planów gospodarczych, 
w walce o budowę sacjalizmu w 
Polsce: Życzymy Kongresowi 
WCSPS jak najbardziej owoc- 
ħyeh. obrad, kłórych przebeg 
siedzi z uwagą nie tylko klasa 
robotnicza Związku Radzieckie- 
go, ale również klasa roboiniczą 
całego Świata, 

Depesze pow'tatne przestały 
również zarządy główne ZZK, 
Zw, Zaw. Metalowców, Zw. Zaw 
Robotników Rolnych, Zw. Żaw. 
Samorządu Terytorialnego, jak 
również Szereg innych  związ- 
ków i zakładów pracy, m. in. za 
łoga huty „Pokój“ fabryki Çt- 
gielskiego, warszawscy tramwa 
jarże i in. 


chodzimy ani na. chwilę od 
warsztatów i dlatego wyso- 
kość naszej produkcji zbliża 
się do liczby 118 procent, któ- 
rą postanowiliśmy _ osiągnąć. 

Młoda tkaczka Mirosława, 
Jarosik systematycznie żwięk- 
sza swoją produkcję, 15-go 
wykonała już 115 procent 
normy a juź niedługo osiągnie 
118, do których się zobowią- 


zała, | 
PZZPP 1 oddział 1 

Tow. Kołaciński majster a- 
utomatów pończoszniczych 
wraz z tow, Blumentalem j Ka- 
cprzakiem dotrzymują swych 
zobowiązań, Wprawdzie już 
dawno wyczerpał się w maga- 


rzymuje słowa! 


| 


ustala ramowe zasady zatrudnia- 
nia junaków w zakresie realizacji 
planu inwestycyjnego, planu pró 
dukcji i robót dorywczych = 
trzydniówek. 

Prace inwestycyjne wykony» 
wane przez brygady „S.P“, obej 
mą roboty melioracyjne, drogo- 
we, prace przy układaniu torów 
prace ziemne i wykonawcze przy 
budowie magistrali plaskowej, 
przy budowie wodociągu w Brze 
zinach Śląskich oraz osiedli ro* 
botniczych í fabryk, 

Przedmiotem prac junaków w 
ramach akcji „trzydniówek” "tę 
dą przede wszystkim prace roz- 
biórkowe i odgruzowanie, konsćr 
wacja dróg, zalesienia, prace me= 
lioracyjne i regulacyjne. 


Uchwała tai pozwoli ująć w 
ramy planowania wkład pracy 
młodzieży zorganizowanej w 
P.O. „Służba Polsce“, 

Komitet Ekonomiczny na wnio 
sek Ministra Rolnictwa i Reform 
Rolnych powziął uchwałę w spra 
wie szkolenia sanitariuszów i te« 
chników weterynaryjnych. 

W bieżącym roku uruchomio* 
ne zosłaną szkoły zawodowe ty” 
pu licealnego dla kształcenia te 
chiników weterynaryjnych. 

Komitet Ekonomiczny roza- 
<rywał również sprawę zorga- 
nizowania przez Ministerstwo 
Rolnictwa i Reform Rolnych za 
pośrednictwem P. G. R. wypasu 
bydła rzeżnego w okresie lète 
nim br. 


W celu dostosowania organi: 
zacji Przedsiębiorstwa Państwo* 
wego „Film Polski" do zasad, 
PA CYCH z potrzeb gospo: 
{darki planowej, Komitet Ekono- 
miczny powziął uchwałę w spra 
wie nowej organizacji finanso= 
wej tego przedsiębiorstwa. 

Aby zapewnić należyte warun- 
ki dla- sprawniejszego przeprowa 
dzania  kapiłałnych remontów, 
wykonywanych przeż przedsię* 
biorstwa państwowe, objęte sy* 
sterem finansowym, omilet 
Ekonomiczny przyjął uchwałę, 
która reguluje sprawy pokrycia 


Komitet Ekonomiczny przyjął 
uchwałę w sprawie zasad sysie 
mu finansowego przedsiębiorstw 
państwowych, państwowo - spół 
dzielczych i central spółdzielczo” 
państwowych podległych Mini- 
słerstwom: Górnictwa i Energe- 
tyki, Przemysłu Ciężkiego, Lek- 
kiego, Rolnego i Spożywczego 
oraz Handlu Wewnętrznego i 
Handlu Zagranicznego na rok 
1950. 

Uchwała określa zasady rozli- 
czeń między przedsiębiorstwami 
wytwórczymi a centralami dy- 
strybucyjnymi, podległymi po: 
szczególnym Centralnym Zarzą” 
dom Przemyslu. 


Polskie uczelnie 


artystyczne 

do Kongresu Pokoju 
w Paryżu i w Pradze 

Do Prezydium Międzyna- 
rodowego Kongresu Pokoju 
w Paryżu 1 w Pradze. 

Profesorowie | miłodzięż 
studiująca wyższych uczel- 
ni artystycznych w. Łodzi, 
wierząc głęboko, że między 
narodowy sojusz sił pokoju 
zniweczy plany podżegaczy 
wojennych, przesyłają u- 
czestnikom  Międzynarodo= 
wero Kongresu Pokoju wy 
razy solidarności, 


Wyższa Szkołą Filmowa 
(=) Dyr. Toeplitz 
Wyższą Szkoła 
(-) Rektor 
Kazimierz Sikorski 
Wyższa Szkoła Sztuk 
Plastycznych 
(=) Dyr. Stefan Wagner 
Wyższa Szkeła Teatralna 
(=) Rektor Leon Schiller 


Muzyczna 


ZAKŁADY PRZEMYSŁU 


ODZIEŻOWEGO wydałków, przeznaczonych na 
Sprawozdanie _ produkcyjne | Kapitalne remonty. 


z 14 kwietnia wykazuje wy- 
konanie planu w 57, 86 pro- 
ćentach, Znaczy to, że załoga 
dotrzyma zobowiązania, że 
plan kwartalny zostanie zre- 
alizowany w miesiącu kwiet- 
niu w 40 procentach. 

— Dzięki głębokiemu zrozu 
mieniu ważności sprawy przeż 
całą załogę, dzięki racjonal- 
nemu wykorzystaniu i rozmie 
szczeniu kadr — mówi ŝalo- 
wa tow. Kusiak Władysława 
— podniosłyśmy na każdej nie 
mal taśmie produkcję z 120 
na 130 bluz, z 130 na 140 par 
spódni dziennie, 


ee YTY W 

| Ñ s 
Policja b okuje 
siedzibę Zw. Zaw. 

4 4 
w Argentynie 
NÓWY JORK (PAP) — 
W mieście Salta (Argentyna) do 
szło do poważnych rozruchów, 
w czasie których 4 osoby pò 
niosły śmierć, a około 20 zosta 

lo ciężko rannych, 

Policja argentyńska 1 wojsko 
zajęły siedzibę związków zawo 


ły napotykanych delegatów i 


wyraża się liczbą 120 procent 
dziennikarzy zagranicznych. 


W. Ażajew 


119 


Daleko od Moskwy 


— Staram się oddziaływać na nich osobistym przy- 
kładem — uśmiechnęła się Tania. Zrobiłam się wycho= 
wawcą, stosuję wychowanie rygorystyczne ż zwykłym 
i przenośnym znaczeniu tego słowa: jestem bardzo suto- 
wa. Przyzwyczaili się myć śniegiem, pić lodowatą wodę, 
spać bez worków. Zmuszam ich do uprawiania sportów. 
Nie pozwalam narzekać i skarżyć się. Tłumaczę im, że 
wszystkie nasze trudności są niczym w porównaniu z ty- 
mi, jakich doznają żołnierze na froncie. Kola jest zu 
chem, cieszy się tu u dzieci wielkim autorytetem — bez 
niego opadłabym chyba z sił, — spojrzałą z wdzięczno- 
ścią na Smirnowa, który dorzucał chrustu do ogniska. 

Tania zdjęła rękawice, aby poprawić włosy.. Beridze 
ostrożnie ujął jej spuchniętą, czerwoną rękę z połama- 
nymi paznokciami. 

— Jeszcze dobrze, jeśli nie ma wiatru, — mówiła da- 
lej Tania, — Gdy zrywa się wicher, tu zaczyna się pie- 
kło, często zrywają się druty i trzeba po kilka razy za- 
wieszać ten sam kawał przewodu. I zawsze ktoś musi 
coś sobie odmrozić. Czasem widzę, że dzieci omal gło- 
śno nie płaczą. i 


— oświadcza majster tkacki|dnego dnia pracy 


planu eodziennie wykazują 
coraz nowe rezultaty i osią- 
gnięcia Nowej Tkalni. 

— Nie opuszczamy ani je- 


zynie zapas igieł do maszyn 
stopkowych, lecz maszyny pra 
cują nadal. Majster Kołaciń- 
ski poprawia stare zużyte igły 
mówili reguluje bieg maszyny. 


— Doskonale pracujecie, Tatiano Piotrowno — z uczu- 
ciem powiedział Beridze. Już przeszliście więcej niż po- 
łówę drogi. Możemy uważać to za rekord. Dał jej kilka 
rad. Wąsy i broda Beridzego znów stały się czarne. 
Oczy jego czule i smutnie patrzyły na Tanię, taką ko- 
biecą w jasnym futerku przepasanym rzemykiem. Z uwa- 
gą spoglądała na Beridzego. l 

— Jesteście zbyt dobrzy dla mnie, Jerzy Dawydowi- 
czu, — odezwała się Tania, ddrywając oczy od ognia. — 
Batmanów jest ze mnie niezadowolony, powiedział na- 
wet dzieciom; „Macie zbyt dobrą kierowniczkę!* Dlacze- 
go on na człowieka zawsze napada? Czy to jest taki sy- 
stem? Staram wyobrazić go sobie w domu, wśród ro- 
dziny. Żona na pewno boi się go. Czy to szkodzi, jeśli 
się jest dla ludzi dobrym i mówi im się czasem przy- 
jemne słowa? 

— Jesteście niesprawiedliwa dla Batmanowa. Rodzi- 
na jego pozostała na Krymie, — odrzekł z wyrzutem 
Beridze. Nie znał jeszcze wiadomości, jaką otrzymał Wa- 
syli Maksymowicz. i 

Tania opuściła głowę i natychmiast ją podniosła: 

i cy Tym bardziej powinień łagodnie odnosić się do 
udzi. 

— Łagodnie? On powinien być raczej. sprawiedliwy 
dla ludzi. I dobry, ale w duszy, nie tylko w słowach, — 
wtrącił się do rozmowy Aleksy. — Według mnie — Bat- 

a manow jest dobry, On ludzi ludzi, ale nie psuje ich bez 


— Te osiągnięcia zapocząt- 
kowańe Czynem _ l-szomajo- 
wym będziemy nadal rozwi- 


dowych. Powodem represji pol 
cyjnych był fakt ogłoszenia 


strajku przez 14 związków za: 
wodowych w prowincji Salta. 


jać, umacniać 1 utrwalać 
mówi taśmowa tow. Wejman. 


myślną dobrocią, nie głaska ich po główkach, kiedy 
trzeba i nie trzeba. 

Kola Smirnow siadł na stosie chrustu i uważnie przy- 

glądał się Aleksemu. 
Rozmyślałetn często nad tym, jaki powinien być 
stosunek kierownika do swoich podwładnych? Tó trze- 
ba koniecznie sobie uświadomić. I doszedłem do wńhio- 
sku, że żyjemy i pracujemy w trudnych czasach, w bar- 
dzo skomplikowanych warunkach — i nie można wycho- 
wywać ludzi sztuczną dobrocią „na pokaz”. Jestem ra- 
czej za „chłodnym wychowankiem" — uśmiechnął się 
Aleksy. — A ty, Tatiano Piotrowno, zapewne już zro- 
zumiałaś, dlaczego Batmanow mówił do ciebie szorstki- 
mi słowami? 

m Swoją surowością chciał usprawiedliwić przed dzie- 
ćmi jej surowość — powiedział Kola Smirnow. 

— Zupełnie słusznie! — potwierdził Aleksy, — Są 
matki, które tylko całują i pieszczą swoje dzieci, po- 
zwalając im na wszystko, A są też matki, które są dla 
dzieci surowe „karzą je, a całują rzadko, głównie wtedy, 
gdy dzieci śpią! One nie tylko kochają, ale i wychowua 
ją. Głosuję za surową matką, która w stosunku do dzie+ 
ci przejawia nie tylko serce, ale i rozum. Jej dzieci — 
to wierne dzieci! I kochają swoją surową matkę wcale 
niemniej!.. O rety! — zawołał Aleksy. — Niechcący 
wyałosiłem całą mowęł 

dni 
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__ Biały gołąbek pokojn, reprodukcja dzieła Pabla Pi- 

casso, zdobi dziś mury domów naszego mista, tramwaje, 

wystawy sklepowe, I wszyscy wiedzą, że Światowy Kon 
gres Pokoju rozpoczął już swoje obrady, że przedstawi- 
ciele wszystkich narodowości, ras i wyznań, dokumen- 
tują w Paryżu | Pradze swoją wolę ocalenia ludzkości 
raz na zawsze od grożby wojny. 

Mieszkańcy naszego miasta są całą duszą z 8-mio 
osobową delegacją, która reprezentuje kraj masz na 
Światowym Kongresie Pokoju w Paryżu, Są całyrn ser- 
cem z 30 delegatami Polski na Kongresie w Pradze czes 


kiej. Nie chcemy już więcej wojny — taka jest wola 
całego naszego społeczeństwa, ;, 


Nie chcemy wojny! - 
— stwierdza tow. Kalinowska z 


wstrętna jest myśl o wojnie 
kobietom. Nie chcą bowiem 
tracić mężów 1 synów. Chodzą 
jeszcze po świecie miliony in- 
walidów. Oni przede wszyst- 
kim nie chcą nowej wojny. 

— Tak jest w całym świe- 
cie, Podżegacze wojenni nie 
znajdą posłuchu w swych kra 
iach. Znajdują go natomiast 
ludzie tego pokroju, co Toglia- 
tti, Thorez i Wallace — ci, któ 
rzy wypowiadają się 1 walczą 
przeciwko wojnie. 
Jestem przekonana, że 
Kongres Paryski zadecyduje o 
losach pokoju. Sześćset milio- 
nów głosów, wśród których 
przeważają głosy ludów, wy- 
krwawionych przez wojnę, nie 
może przeminąć bez echa. 

— Uważam, że nasze radio 
i prasa za mało jeszcze mó- 
wią i piszą e pokoju. Trzeba 
więcej. Cały świat musi wie- 
dzieć, że my nie chcemy woj- 
ny, i że nie chce jej żaden 
człowiek pracy na całym świe 
cie. 


Wojna to zło — 


a ze złem musimy walczyć! 
` — stwierdza robotnik tow. Bocheński 


Pa 


J 


| 


' — Nie wierzę w wojnę. Wie 
rzę natomiast mocno w mig- 
dzynarodową solidarność kla- 
sy robotniczej. Wiem, że In- 
dzie pracy, bez wzgłedo na 
przekonania polityczne, nie 
chcą wojny, a szczególnie 


my żyć w pokoju i w pokoju pracować 


Co mówią o Kongresie Pokoju ludzie naszego miasta 


ZPJG Nr 8 


cięstwa ich awanturnicza wo-1millonową rzeszą zwolenników 
jenna polityka. Zwyciężymy |pokoju na całym świecie. 
my — ludzie pracy. 


Nasze plany- 
to odbudowa 


i dobrobyt 


mówi ob. Jań Wdowiński 
sierżant MO 


Oto głos sierżanta — pod- 
chorążego Milicji Obywatel- 
skiej Jana Wdowińskiego: 

Każdy obywatel wie, że na- 
sze plany gospodarcze i poli- 
tyczne wykluczają catkowi- 
cie politykę agresywną. Nasz 
budżet przewiduje ogromne 
sumy na rozwój naszego prze- 
mysłu, na odbudowę zniszczo 
nych miast i wsi, na budowę 
szkół, uniwersytetów, szpitali, 
domów wypoczynkowych. Na- 
sze plany gospodarcze 3 i 6- 
cioletni przygotowują nam 
piękną przyszłość, zapewniają 
dobrobyt dla mas pracują- 
cych. Możliwość realizacji 
tych planów da nam tylko po 
kój, I dlatego o pokój musi- 
my walczyć i walczymy. 

My, funkcjonariusze M.O. 
możemy śmiało powiedzieć, że 
w walce o pokój niemały bie- 
rzemy udział. Pilnujemy bo- 
wiem, by w społeczeństwie pa 
nował ład i porządek, zwalcza 
my wszelkie objawy korupcji, 
bierzemy udział w tępieniu 
elementów  antypokojowych. 
I możemy śmiało powiedzieć, 


— Jestem pewna — mówi 
ob. Zofia Kubicka, ekspedien- 
tka w sklepie spożywczym 
PSS Nr. 56 — że Kongres Po- 
koju ostatecznie przekona pod 
żegaczy wojennych, że wtedy 
gdy robotnik, chłop. inteligent 
wojny nie chcą, kapitaliści nie 
potrafią jej wywołać. 


Tow. Jan Łuczak: 


— Cześć delegatom na Kon- 
gres Pokoju, którzy przybyli 
z krajów kapitalistycznych nie 
bacząc na grożące im w „oj- 
czyźnie'* prześladowania i re- 
presje. Swą obecnością na 
Kongresie dowodzą najlepiej, 
że kapitalista i działający z 
jego upoważnienia awanturni- 
czy minister, to jeszcze nie ca 
ły naród —> oświadcza tow. 
Jan Łuczak, tramwajarz za- 
trudniony w punkcie sprzeda- 
ży abonamentów. 


konduktorka 
Maria Staniszewska: 


— Przez Kongres Paryski — 
do trwałego pokoju, a przez 
pokój do dobrobytu — mówi 
konduktorka tramwajowa nr. 
288 tow. Maria Staniszewska. 

— Sądzę, że jestem wyrazi- 
cielką wszystkich kobiet Pol- 
ski i całego postępowego świa 
że waika na tym odcinku jestjta, jeśli powiem, że w Kon- 
już prawie wygrana. Społe-|gresie Paryskim widzę walkę 
czeństwo nasze „stanowi dziśji troskę o lepszą 1 spokojną 
zwarty front wraz z wieloset- przyszłość dla naszych dzieci. 
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Tow. Zofia Kubicka: 


— 


| Te o WoO 


Pod znakiem fiolka 


Nakręciłem — ci ja sobie wczoraj swój „Supernonplusulirate 
lefunken", a tu odrazu dobiega moich uszu żałosna niezmiernie 
piosenka: z 

Hej - że ino, fijołecku leśny, 

cemu ześ się nie ozwinął wceśniej, 

jenoś cekał jaze rosa spadnie, 

jaz listecek zwiędnie i opadnie... 

Nie wiem, jak tam właściwie wygląda sytuacja, jeśli chodzi e 
tegoroczne „fijołecki leśne" lecz, bez względu na tę okoliczność, 
myślę, iż w sprawie fiołków nie ma powodów do, że tik po- 
wiem, pesymizmu. Albowiem w innych rejonach kwiatki te bieżą 
cej wiosny bardzo obrodziły. Ot, np. — jak o tym ogólnie wiar 
domo — rozwinął się wspaniale fiot.. w głowie b, ministra woj- 
ny Stanów Zjednoczonych, Forrestala. Znakomity ten mąż stanu 
talk podlewał swoją mądrą lepete „czerwonym niebezpieczeń- 
stwem”, aż mu się w końcu intelekt „zazielenił*. Oprócz tego — 
jak utrzymują — powodem chysia mister - Forrestalowego by 
ła rozpętana przez niego samego działalność „ochronna“ ame- 
rykańskiego Federalnego Biura Śledczego (F. B. 1I). Ponoć imć 
Forrestal nawet do zgoła prywatnej ubikacji nie mógł się udać 
bez nadzoru — F, B: I... 

W tych dniach rozpoczął w Paryżu swoje obrady Światowy 
Kongres w Obronie Pokoju. Jak wiadomo, minister francuski 
Moch okroił w bezprzykładny sposób listy zagranicznych dele- 
gatów na Kongres, ograniczając karykaturalnie ilość wiz wjazd 
wych, bądź — niektórym delegacjom — tych wiz w ogóle odma 
wiająqe, Ot, np. 40 delegatów chińskich odbyło podróż, wynoszą: 
c około 9.000 km. po to, by się dowiedzieć... że tylko 8 z nich 
mogło przybyć na Kongres. Argentyna, Brasylia i Indonezja nie 
otrzymały ant jednej wizy wjazdowej. W liście polskiej delega» 
cji panu Mochowi nie podobały się nawet nazwiska... pisarzy ka 
tolickich i rektorów uniwersytetów. 

I czego właściwie tak zlękł się minister Moch? Czy ten strach 
przed pokojem i. przed jego orędownikami nie przypomina 
rzeczywiście jakiegoś obłędu? Wydaje się, że strach ten można 
wytłumaczyć tylko w jeden sposób: podżegacze wojenni boją 
się, że Kongres Pokoju i te 600 milionów ludzi za nim stoją: 
cych może pokrzyżować ich plany. 

I ten .ich strach jest zupelnie uzasadniony. 


E. Tam 


w UTP 


Jak PZPB Nr 3 realizują swe zobowiązania 


my wychować nowych uczo- 
nych, lekarzy, ł inżynierów na 
miejsce tych, których wymor- 
dował okupant. Nasze dzieci 
muszą więc uczyć się w spo- 
koju; nie myśląc o tym, że mo 
że przyjść dzień, w którym 
ich piękne plany 1 zamierze- 
nła na przyszłość zostaną zni- 
weczone. 

— Pragnę, by słowa, które 
padną z trybuny Kongresu Po 
koju w Paryżu, były dość moc 
ne, aby zmusić podżegaczy wo 
jennych do zaprzestania krwa 
wej propagandy, 

I wierzę, że siły potężnego 
Związku Radzieckiego i kra- 
jów demokracji ludowej, we 
współdziałaniu z praęnącą po- 
koju klasą robotniczą calego 


— Nam pokój potrzebny, jek |świata znruszą ostatecznie im- 


powietrze. Musimy odhudować 
misz zniszczony kraj, musi- 


heprean do rezygnacji z ich 


zbrodniczych planów. 


` Budujemy i tworzymy 


bo wierzymy, że pokój zwycięży 
— mówi robotnik drogowy tow. Mikołajczyk 


Tow. Mikołajczyk, robotnik 
MZK, pracuje wraz z towa- 
rzyszami na ulicy Andrzeja 
Struga. Zamiast dotychczaso- 
wych „kocich łbów* ulica ta 
otrzyma nową nawierzchnię 
kostkową. Łopaty i oskardy 
migają szybko w rękach ro- 
botników. Śpieszą się, aby jak 
najprędzej ukończyć pracę 1 
oddać ulicę do użytku mias- 
ta. 

Tow. Mikołajczyk słusznie 
tłumaczy, że ta praca — to 
jest właśnie wkład w ogólne 
dzieło pokoju. Po to bowiem 
pracują robotnicy 'w fabry- 
kach, chłopi na roli, aby plon 
swego wysiłku zbierać w spo- 
kojnej i szczęśliwej przyszłoś- 
ci. Czy po to wznosimy no- 


we domy dla ludzi pracy, 
wspaniałe gmachy publiczne, 
zakładamy wygodne szerokie 
ulice — aby to wszystko ule- 
gło zniszczeniu w ciągu kilku 
dni wojny? 

Budujemy t tworzymy dla- 
tego, że pragniemy gorąco po- 
koju, i wierzymy, że pokój ten 
będzie utrzymany. Budujemy 
sobie dobrą przyszłość. Tak 
jak my, myślą miliony ludzi 
na świecie, którzy nie wyle- 
czyli jeszcze ran, jakie zada- 
ła im ostatnia wojna, i któ- 
rzy mozolnie tworzą sobie no- 
we życie oparte na silnych 
pokojowych fundamentach. 

I my, i te setki milionów 
ludzi na świecie — do wojny 
nie dopuścimy! 


Nie dopuścimy 


do 


nowej wojny 


— stwierdza ob. Helena Kaczmarek-sprzedaw- 
czyni gazet 


Helena Kaczmarek, sprzedaw 
czyni gazet przy ul. Piotr- 
kowskiej 92, przegląda właś- 
nie świeże pisma, które przy- 
noszą wiadomości o rozpoczę- 
ciu obrad Kongresu Pokoju. 

— Pojechali tam ludzie mą- 
drzy, ludzie wybrani przez 
swoje społeczeństwa, ludzie 
Którzy przemawiać będą na 
Kongresie wspólnym językiem 
zwolenników pokoju. Jestem 
pewna, że nie dopuszczą do te 
go, aby mowa wojna objęła. 

-. Bożoga cały świat 


Manana: A 


Są u mnie w kiosku gazety 
zagraniczne — i na nich wid- 
nieje gołąbek — symbol po- 
koju. Jasnym jest dla nas, że 
kapitalistom, którzy podżega- 
ją do wojny nie uda się ode- 
brać głosu niezliczonym rze- 
szom, które wołają dziś: „Pra- 
gniemy żyć w pokoju i w po- 
koju pracować". Nie uda im 
się, chociaż bojąc sie tej wspa 


TRALNIA ELEKTRYCZNA 


Od czasu ogólnego zebrania, 
na którym zakłady nasze po- 
djęły zobowiązanie przedter- 
minowego wykonania planu 
trzyletniego, w tkalni naszej 
wzrósł zapał do pracy. Skut- 
kiem większej dbałości o ja- 
kość produkcji podniósł się 
nieco procent pierwszego ga- 
tunku, ale braków wciąż jesz= 
cze jest dużo. W ostatniej de- 
kadzie marca „wyrobiliśmy” 
63,6 procent primy, 32,3 pro- 
cent sekundy, 4,1 procent bra- 
ków. Zbyt rzadko organizuje 
się u nas odprawy między od- 
działowe, na których przecież 
można by omówić z tkaczami 
wszystkie niedociągniecia, Nie 
raz zdarza się jeszcze, że 0- 
trzymujemy złe osnowy z wi- 
ny przędzalni lub krochmal- 
mi. Duża ilość braków powsta- 
je skutkiem tego, że na tkal- 
ni naszej szkoli się obecnie 117 
uczniów, których produkcja 
pod względem jakości i ilości 
pozostawia wiele do życzenia. 
Większa czujność na przędzal 
ni, oraz pomoc, udzielana nie- 
wykwalifikowanym _tkaczom 
ze strony majstrów i przodo- 
wników zespołów, zapewni na 
szej tkalni lepsze wyniki. 

Maria Szumska 
korespondent Głosu Rob. 


PRZEDZALNIA ŚREDNIO- 
PRZĘDNA ODDZIAŁ A. 
W ubiegłym miesiącu dosko 

nałe wyniki osiągnęły nasze 
samoprząśnice obrączkowe, 
które wykonały plan w 109.43 
proc. Takiego sukcesu nie pa- 
mięta nasza przędzalnia. Osią- 
gnęliśmy go dzięki nowej u- 
mowie zbiorowej, współzawod 
nictwu i ostatnim zobowiąza- 
niom. Odsetek wyprzedu wy- 
niósł w marcu 89 procent, 
Qd 25 marca zastosowaliśmy 
listę błędów, kwalifikujących 
przędzę jako brak. Prządka, 
która popełniła jakiś błąd, mu 
si wpisać go na liste i podpi- 
sać swoim nazwiskiem. 

Najgorzej pracuje u nas ob- 

sługa wrzeciennic. Od począt- 

ku lutego maszyny te uzupeł- 
niono „skrzydełkami, dzięki 
czemu uruchomione zostały 
wszystkie wrzeciona. Niektóre 
prządki przyzwyczajone do- 
tychczas do niewydajnej. niby 
ułatwionej pracy, niechętnie 
obsługują obecnie wszystkie 
wrzeciona i popełniają często 
błędy. Ażeby to zwalczyć usta 


niałej ofenzywy pokoju, odmó|nowiono kontrolerkę, stale o- 


will wiz wjazdowych więk- 
szości delegatów, Mimo tych 
sposobów mie odniesie zwy- 


glądającą niedoprzęd na wrze 
ciennicach i znaczącą kredką 
prządce jej błąd. 


pz 


Mamy nadzieję, że przy takiej 
ścisłej kontroli, przy odpra- 
wach majstrów i oddziałów, 
przędzalnia nasza wkrótce po 
kona dotychczasowe trudnoś- 
ci 
Edward Kłys 
kierownik biura przędzalni 


TRALNIA ODDZIAŁ B 

Na naszej tkalni nie może- 
my pochwalić się żadnymi o- 
siągnięciami. Przeciwnie, pro- 
dukcja pod względem jakościo 
wym bardzo spadła. Podczas 
gdy w styczniu mieliśmy 56 
procent primy 1 jeden pro- 
cent braków, w lutym sytua- 
cja uległa dalszemu pogorsze- 
niu. Przyczyną tego stanu jest 
niewłaściwy stosunek do pra- 
cy niektórych majstrów oraz 
duża ilość niewykwalifikowa- 
nych tkaczy. Część młodych 
tkaczy bagatelizuje sobie bar- 
dzo pracę i nie przestrzega 
dyscypliny. Uważam, że orga- 
nizacja ZMP powinna poważ- 
nie omówić tę sprawę z naszą 
młodzieżą, ażeby ich lekko- 
myślność nie podrywała pro- 
dukcji. 

Michał Ozdoba 
brakarz tkalni korespondent 
„Głosu. 


WYKOŃCZALNIA 
ODDZIAŁ A 
Wykończalnia nasza najwię- 
cej cierpi z powodu tego, że 
zarówno w przędzalni, jak i 
w tkalni niewłaściwie kwali- 
fikuje się towar. Powstaje ta- 


ka sytuacja, że materiał, jaki 
otrzymujemy z tkalni, zakwali 
fikowany na przykład na 70 
procent primy, oddajemy po 
wykończeniu jako 50 procent 
pierwszego gatunku. Podczas 
wykończenia wychodzą bò- 
wiem na wierzch różne ukryte 
błędy. Szczególnie uwidacznia 
się to na białym towarze. Na- 
si pracownicy są więc pokrzy- 
wdzeni z winy przędzalni i 
tkalni. Ostatnio zorganizowa- 
liśmy więc zebrania, na które 
wzywamy przedstawicieli o- 
bu tych oddziałów i wykazuje 
my im ich błędy. Może taki 
system przyniesie wreszcie 
podniesienie jakości na wykoń 
czalni, która przecież ma „os- 

tatni głos” w produkcji. 
Edward Markiewicz 

brakarz 

UWAGI I WNIOSKI 

PZPB Nr. 3 zdobyły w ro- 
ku ubiegłym pierwszeństwo 
w przemyśle włókienniczym 
kończąc swój plan produkcyj 
ny na dzień 15 grudnia. Rok 
bieżący jednak nie zapowiada 
się dla zakładów „bawełnianaj 

trójki“ zbyt pomyślnie, 
Wprawdzie dotychczas co 
do ilości produkcji nie ma żad 
nych zastrzeżeń, w marcu prz 
dzalnie wykonały plan w 
109,87 procent, tkalnia w 
101,88 procent, wykończalnia 
w 116,54 procent. Pod wzglę- 
dem jakości jednak produkcja 
„trójki“ pozostawia dużo do 
życzenia. W marcu tkalnią o- 


opołeczność radziecka czci pamięć 


wielkiego kompozytora polskiego 


Uroczystości chopinowskie w ZSRA 


Społeczeństwo radzieckie 
obchodzić będzie uroczyście 
setną rocznicę śmierci Chopi- 
na. Państwowa Filharmonia 
Moskiewska zapowiada cykl 
końcertów, obejmujących ca- 
łą twórczość Chopina. Progra- 
my dwóch koncertów syrnufo- 
nicznych w wielkiej sali Kon- 
serwatorium — Moskiewskiego 
zapowiadają wykonanie utwo- 
rów fortepianowych Chopina 
z towarzyszeniem orkiestry. 

W koncertach tych weźmie 
udział państwowa orkiestra 
symfoniczna ZSRR oraz naj- 
wybitniejsi pianiści radzieccy, 
w tym zdobywca pierwszej 
nagrody na pierwszym kon- 
kursie chopinowskim w War- 
szaąwie Lew Oborin. 


Poza utworami fortepiano- 


ać RC 


wymi wykonane zostaną tak- 
że wszystkie utwory kameral- 
ne i wokalne Chopina. Zatem 
we wszystkich klubach, pała- 
cach kultury i parkach zorga- 
nizowany zostanie cykl popu- 
larnych prelekcji poświęco- 
nych życiu i twórczości wiel- 
kiego kompozytora polskiego. 
Prelekcje te połączone będą z 
koncertami w wykonaniu naj- 
lepszych pianistów  radziec- 
kich. 


Prasa radziecka, donosząc o 
szeroko zakrojonych uroczys= 
tościach i obchodach, odbywa- 
jących się w Polsce w ramach 
Roku Chopinowskiego, szero- 
ko informuje o imprezach, któ 
rymi społeczność radziecka u- 
czci pamięć wielkiego polskie- 
go kompozytora. 


Podniesienie jakości — czołowym zagadnieniem 


sięgnęła 61 procent primy i 4 
procent braków, wykończal- 
nia zaś 45 procent primy i 3 
procent braków. Poprawa na- 
stąpiła na obu przędzalniach, 
gdzie prima dochodzi do 90 
procent. 

Jak wynika jednak z korss- 

pondencji tow. Markiewicza, 
zarówno przędzalnia, jak 4 
tkalnia niedokładnie kwalifi- 
kują swój towar, podwyższa= 
jąc primę, Warto tutaj dodać, 
że jedną z przyczyn niedbałe- 
go kwalifikowania przędzy 
jest bezsprzecznie niewłaściwe 
uposfżenie brakarzy przędzal- 
ni. Dyrekcja Branżowa obie- 
cała sprawe tę załatwić, iecz 
dotychczas nie spełniła obiet- 
nicy. 
Nie jest bez winy i wykończal 
nia, w której nastepuje duża 
obniżka odsetka primy. I tu 
znów przyczyną jest brak wy 
kwalifikowanych sił. Tym wię 
kszy obowiązek ciąży więc na 
majstrach i  przodownikach 
zespołów „bawełnianej trójki”, 
którzy powinni pouczać mniej 
wykwalilikowanych pracowni 
ków. Niestety, znaczna część 
majstrów „trójki“ nie pojmy- 
je jeszcze w ten sposób swych 
obowiązków, za co ponosi Wi- 
nę i dyrekcja techniczna, któ- 
ra zbyt liberalnie patrzy na 
te rzeczy. Mało aktywna była 
też dotychczas organ 'zocja 
ZMP, której tylko 6-ciu człon 
ków brąło udział we współ- 
zawodnictwie. Ponieważ mło- 
dzież stanowi duży odsetek ca 
łej załogi, ZMP powinien zor= 
ganizować młodzieżowe bry- 
gady produkcyjne, które roz- 
poczęłyby kampanię o jakość 
produkcji. 

Dyrekcja, Rada Zakładowa i 
Komitet Partyjny powieny or 
ganizować jak najczęściej od= 
prawy majstrów i oddziałów: 

Dobre wyniki przyniosłoby 
też wprowadzenie współzawod 
nictwa pionowego, ' łączącego 
wspólną ' odpowiedzia!nością 
wszystkie działy produkcji. 

W tych dniach wszystkie 
maszyny otrzymają tablice bę 
dów oraz wykresy, które bę= 
dą obrazować całodzienną pio 
dukcję robotnika. Z pewnoś= 
cią podniesie to świadoiność 
robotnika i ułatwi mu zwal- 
czanie błędów, ! 

Jeżeli „trójka” chce w tym 
roku wyjść z honorem ze 
swych zobowiązań, musi wziąć 
się ostro do dzieła 1 stale pe- 
miętać o tym. że jej celem jest 
osiagnięcie 84 procent primy, 

H., Sam ' 


| przodujących w 


, gminne 


W ośrodku rejonowym TOR-u w Głownie od roku sto- 


ją pod gołym niebem maszyny. 


Przeznaczone zostały na 


złom, ale... mamy wrażenie, że wiele części z tych maszyn 


dałoby się zużytkować. 
Czemu te maszyny od roku 
pogodzić z systemem „O“. 


stoją na deszczu i jak to 


Od tego jak zostanie wy- 
konana akcja siewna, zale- 
żeć będą w dużej mierze plo- 
ny i zbiory. To też z chwilą, 
kiedy przystępujemy do su- 
mowania rzebiegu akcji 
siewnej nasuwa się nam py- 
tanie — jak i czy należycie 
wykorzystano nawozy sztucz 
ne i zboża siewne, jak użyt- 
kowano maszyny z ośrod- 
ków, a w pierwszym rzędzie, 
czy kredyty nawozowe i zbo- 
żowe prawidłowo rozdzielono 
w gminach oraz gromadach 
i czy one dotarły do właści- 
wych rąk, 

Aby zorientować się w ca- 
łokształcie i przebiegu akcji 


LC meszych korespomdeniów 
Swięto Pracy uczczą chłopi pow. rawskiego 
przekroczeniem planu kontraktacji o100proc. 


Zarząd Gminnej Spółdziel |Inowłódź, Rawa Mazowiecka |go napewno pójdą wszystkie 


ni „Samopomocy Chłop- 
skiej“ w Rawie Mazowiec- 
kiej doceniając akcję „H“ ja 
ko akcję przynoszącą korzyś 
ci chłopu mało i średniorol- 
nemu, postanowił na wnio- 
sek członka PZPR tow. Ma- 
riana Witka wezwać wszyst 
kie Zarządy Gminnych Spół 
dzielni do współzawodnictwa 
w kontraktowaniu trzody. 
Współzawodnictwo to pole- 
gać będzie na dążeniu do o- 
siągnięcia jak najlepszych 
wyników ilościowych, w jak 
najkrótszym terminie, 
Wezwanie przyjęły gminy 


i Boguszyce które już w koń 
cu marca przekroczyły 100 
procent przewidzianego pla 
nu. Niemniej jednak nie po- 
przestano na tym i dla uczcze 
nia Święta Pracy postanowia 
no prowadzić nadal kontra- 
ktację, przekraczając  pier- 
wotny plan znowu o dalsze 
100 procent. Do tych trzech 
smin przyłączyły się wszyst 
kie inne gminy powiatu raw 
skiego, by wziąć udział w za 
szczytnym pierwszomajo- 
wym współzawodnietwie, 

Za przykładem Gminnych 
Spółdzielni Powiatu Rawskie 


W gminie Kruszów 


zorganizowano 


olaki nasienns 


Pod koniee ubiegłego mie| je odmiany zbóż i roślin ole 


Siąca odbyło się w gminie 
Kruszów zebranie chłopów z 
udziałem przedstawicieli par 
tii politycznych i Związku 
Samopomocy Chłopskiej. Na 
zebraniu omówiono sprawę 
organizacji bloków nasien- 
nych zbóż jarych i roślin ©- 
łeistych, W wyniku narad 
postanowiono na terenie 
gminy zorganizować «bloki 
nasienne owsa, jęczmienia, 
pszenicy jarej, maku i Inu, 
Gospodarze są bardzo ządo- 
woleni z tego, gdyż w ten 
sposób poprawią sobie swo- 


istych, które nie odświeżone 
przez wiele lat wyrodziły 
się, 

Warto by jednak przy ð- 
kazji zwrócić uwagę na ta- 
ką sprawę, a mianowicie: 
czy nie można by od chło- 
pów przyjmować słomy lnia 
nej, gdyż nie wszyscy mają 
możliwości przerobienia sło- 
my na włókno, Ułatwiło by 
to znacznie pracę rolnika i 
zachęciło do zwiększenia po 
wierzchni uprawy, Inu, 

Staly koresp, „Głosu“ 
W. T. 


inne gminy naszego woje- 
wództwa, które wzorując się 
na Rawie Mazowieckiej, wy 
konają plany i zobowiązania 
podjęte ku uczczeniu Święta 
Pracy. 

Stefan Gabryszewski 


siewnej, przytoczymy pewną 
ilość cyfr, które wskażą 
nam, czy wspomniana akcja 
była należycie przeprowadzo- 
na, czy też nie. Weźmy na 
początek powiat skierniewic- 
ki, Otrzymał on milion 600 
tysięcy złotych kredytów na 
wozowych, z których do dnia 
31 marca rozprowadzono na 
gminy 41.382.700 złotych, a 
do dnia 6 kwietnia 1.571.700 
złotych. Pozostało więc jesz- 
cze 28.300 złotych kredytów 
nie wykorzystanych z winy 
Komunalnej Kasy Oszczęd- 
ności, władze której nie 
przygotowały odpowiedniej 
ilości wniosków i skryptów 
dłużnych. Poza tym powiat 
otrzymał 400 tysięcy złotych 
kredytów siewnych. Do dnia 
31 marca rozprowadzono 372 
tysiące złotych, a więc zno- 
wu pozostało w kasie 28.000 
złotych. 

Przyjrzyjmy się teraz jak 
wyglądał rozdział kredytów 
siewnych i nawozowych w 
ooszczególnych gminach. A 
więc do dnia 2 kwietnia, kie 
dy akcja siewna była już w 
pełni, w gminie Doleck leżało 
jeszcze 25 tys. złotych, któ- 


Robotnicy z miasta 


umacniają sojusz robotn.czo-chłopski 


W początku kwietnia przy- 
była do majątku Zalesie ze- 
społu Nr 15 Państwowych 
Nieruchomości Ziemskich 
grupa robotników, delegatów 
Fabryki Polskiego Monopolu 
Tytoniowego w Łodzi przy 
ul. Kopernika 62, celem na- 
wiązania łączności pomiędzy 
bracią robotniczą, a chłopem 
i robotnikiem rolnym ze wsi. 

Ta łączłRość i ścisły kon- 
takt nawiązany został po- 
przez zorganizowanie dla nas 
prelekcji i podjęcie przez ro- 
botników prace nad podniesie- 
niem poziomu. kulturalno- 
oświatowego wsi. Dlatego 
też my — robotnicy rolni, 
rzemieślnicy i pracownicy 
majątku rolnego oraz obiek- 
tów przemysłowych zespołu 
Nr 15. Państwowych Nieru- 
chomości Ziemskich w Zale- 
siu, poprzez Redakcję „Głosu 
Chłopskiego* składamy ser- 
deczne podziękowanie w imie 


Pod haslem likwidacji analfabetyzmu i upowszechnienia czytelnictwa 
obchodzić będziemy tegoroczne Święto Oświaty, Książki i Prasy 


W dniach od 1 do 8 maja 
na terenie 'w całym kraju ob 
chodzić będziemy Święto O 
światy, Książki i Prasy. W 
tym czasie organizowane bę 
(ln zebrania, pogadanki i od- 
pryty w czasie których chło- 
ji i robotnicy będą zaznaja- 
iiiani ze znaczeniem i rolą 
prasy i książki dla podnie- 
sienia kultury i szerzenia 
oświaty wśród szerokich mas. 

Tegoroczne Święto Oświa- 
ty ma swoją szczególną wy- 
mowę. W tym czasie kiedy 
na zachodzie imperialiści knu 
ją plany nowej wojny my u 
nas w kraju prowadzimy 
szeroko zakrojoną akcję w 
kierunku likwidacji analfabe 


tyzmu, przez rozbudowę bi 
bliotek i upowszechnienie 
czytelnictwa. To nasze stano | 
wisko nie jest przypadkowe, 
jest ono bowiem dowodem 
naszej siły — obozu demo- 
kratycznego. 

Organizacją Święta Oświa 
ty w skali krajowej zajął się 
Centralny Komitet Obywa- 
telski. Na terenie woje- 
wództw, powiatów, gmin i 
gromad akcją tą zajmą się te 
tenowe Komitety Obywatel- 
skie. Komitety te będą miały 
za zadanie organizację kur- 
sów dla analfabetów, propa 
gandę czytelnictwa, oraz or- 
ganizację Dnia Pracy. W ra 
mach Święta Oświaty organi 


Premiowanie chłopów 


zasłużonych w akcji „H“ 
Dzięki pracy uświadomio-| współudziale kół gromadz- 


nych 
mad i gmin osiągnęło dobze 
wyniki kontraktacji prze- 
kraczając często ustalony po 
czątkowo plan roczny. 

Za te zasługi Centrala 
Spółdzielni „Samopomoc 
Chłopska“ premiuje obecnie 
najbardziej aktywnych 


chłopów, wiele gro-|kich Zw. Sam. Chł. 


Każ- 
dy z przodowników otrzymu 
je premię w wysokości 10 
tys. zł. 

Dotychczas premiowano 9 
osób. 

Typowanie i premiowanie 
przodowników gromadzkich 


gromadach |odbywa się w dalszym cią- 


chłopów, których wysuwają|gu i obejmie wszystkie wo- 


spółdzielnie 


przy | jewództwa. 


zowane będą zebrania oraz 
wystawy ilustrujące rolę pra 
sy i książki we współczes- 
nym społeczeństwie. W popu 
laryzacji książki i prasy weź 
mie udział radio, Centralny 
Komitet Obywatelski przeka 
że poza tym komitetom tere 
nowym odezwy, znaczki i a 
fisze propagandowe, które o 
brazować będą znaczenie roz 
powszechnienia wśród społe 
czeństwa prasy i książek. 
Święto Oświaty i Książki 
ma dla wsi polskiej szcze- 
gólne znaczenie. Bo właśnie 
wieś w wyniku wieloletnich 
rządów sanacji i okupanta 
jest pod względem kultural. 
nym najbardziej opóźniona, 
bo właśnie na wsi można się 
doliczyć największej ilości 
analfabetów i półanalfabe- 
tów. Również na wsi najbar 
dziej daje się we znaki brak 
książki, gazety, świetlicy, 
teatru i kina. Dlatego tegoro 
czne Święto Oświaty, w któ 
rym weżmie udział Związek 
Samopomocy Chłopskiej sta 
nie się nie tylko okazją do ze 
brań, akademii i tp., ale przy 
niesie realną korzyść w po- 
staci nowozorganizowanych 
kursów dla analfabetów, no 
wozorganizowanych zespo- 
łów świetlicowych, punktów 
bibliotecznych, kiosków i tp. 


niu naszym “i chłopów — 
wszystkim robotnikom, towa- 
imyszom którzy pracując nad 
podniesieniem poziomu kultu 
ralnego i oświaty wśród ro- 
botników rolnych, w ten spo- 
sób umacniają sojusz robot- 
niczo-chłopski. 
Przewodniczący 
Komitetu Zespołowego 
Józef Kozimor 


rych nie rozdzielono z bra- 
ku skryptów dłużnych. W 
tejże gminie, nie rozprowa- 
dzoro poza tym 18 tysięcy 
złotych kredytów nawozo- 
wych. W gminie Kowiesy 
*akże do kwietnia nie rozpro 
wadzono 21.000 złotych kre- 
dytów nawozowych. Ta opie- 
szałość przy rozprowadzaniu 
kredytów opóźniła znacznie 
giewy u chłopów mało oraz 
średniorolnych. Winę pono- 
szą w pierwszym rzędzie 
Gminne i Gromadzkie Zarzą 
dy Związku Samopomocy 
Chłopskiej. 

Sprawą niezmiernie ważną 
w akcji siewnej są zboża 
siewne. I oto jak się dowia- 
dujemy, Powiatowy Związek 
Gminnych Spółdzielni w 
Skierniewicach otrzymał po- 
czątkowo 15 ton owsa pierw- 
szego odsiewu, oraz 3 tony 
jęczmienia. Dopiero w końcu 
marca bo około 30-go nade- 
słano dalszych 14 ton owsa 
oryginału „pomorskiego zło- 
tego“, Dotychczas brak nato 
miast nasion koniczyny i 10 
ton łubinu słodkiego. Mimo 
interwencji Powiatowego 
Związku Gminnych Spółdriel 
ni, Centrala Rolnicza nasion 
tych nie dostarcza, 

Ilość otrzymanego owsa 
i jęczmieńla jest stanowczo 
za mała tak, że na przykład 
w Dębowej Górze, gdzie zor- 
zanizowano błoki nasienne 
potrzeka jeszcze 30 kwintali 
owsa i 5 kwintali jęczmienia. 

Trzecią sprawą są nawozy. 
Ogółem powiat otrzymał 
1.240 ton. Mechaniczny po- 
dział, jaki zastosowano spo- 
wodował, że niektóre gminy 
(gdyż przy rozdziale kiero- 
wano się ilością hektarów, 


Młodzież „kursu instruktorów rolnych w Bełzatee 
wita dzień 1 Maja 


W związku ze zbliżającym 
się dniem 1 Maja — Święta 
klasy pracującej, słuchacze 
Kursu Instruktorów Rolnych 
w Bełzatce powiat Piotrków 
zrzeszeni w Związku Młodzie 
ży Polskiej postanowili w ra 

mach Czynu Pierwszomajowe- 
go przystąpić do zwiększenia 
aktywności kół Związku Mło 
dzieży Polskiej na terenie ca 
łego powiatu. W tym też ce 
lu w porozumieniu z powia 
towym Zarządem Związku 


Młodzieży Polskiej w Piotr- 
kowie przystąpią oni dnia 
23 i 24 kwietnia do organizo 
wania nowych kół Związku 
Młodzieży Polskiej wśród 
jeszcze dotychczas niezorga 
nizowanej młodzieży wiej- 
skiej. 

Uczestnicy kursu wynika 
mi Czynu Pierwszomajowe- 
go podzielą się z ZMP-owca 
mi innych powiatów na ła- 
mach „Głosu Chłopskiego". 

Jan Kiwak z Bełzatki 


Wszystkim jak na komendę zepsuły się kaszarki 


Robotnicy naszego mająt- 
ku otrzymują część ordyna- 


nik znajdują się 3 młyny i 
jakoś wszystkim młynarzom 


rii w jęczmieniu, który na-|jak na komendę zepsuły się 


stępnie mielą na kaszę, 


O-|kaszarki. Są to młyny w 


statnio jednak wysunęła się| Ziewanicach, Soplu i Bocz- 


niespodziewana 
Otóż młynarze na naszym 
terenie nie chcą przyjmo- 
wać od robotników z mająt 
ku jęczmienia do przemiału, 
tłumacząc się tym, że ka- 
szarki im się popsuły, W 0- 
kolicy naszego majatku Glin 


trudność. | kach. Nie wiemy więc teraz 


co robić z tym przydziałem 
i prosilibyśmy wobec tego 
odpowiednie czynniki o zain 
teresowanie się tą sprawą. 
Robotnicy maj. Glinnik 
koło Łowicza, 


Jak to bylo w powiecie skierniewickm i rawskim podczas akcji siewnej 


a nie jakością ziemi) nie 
otrzymały nawozów azoto- 
wych. Trzeba więc było doko- 
nywać przerzutów z jednej 
spółdzielni do drugiej, co 
oczywiście, nie wpływało do- 
datnio na przebieg siewów. W 
ten sposób gmina Dębowa 
Góra nie otrzymała zupełnie 
nawozów azotowych mimo, 
iż na zasilenie bloku nasien- 
nego potrzeba było 81 kwin- 
tali saletrzaku, Tak samo 
gmina Kowiesy nie otrzyma- 
ła nawozówy azotowych i do- 
piero na interwencję Powia- 
towego Zarządu Związku Sa- 
mopomocy Chłopskiej costar 
czono jej na blik pewną 
ilość saletrzaku. W innych 
natomiast gminach nawozów 
azotowych było poddostat- 
kiem. Podobnie i do gminy 
Grzymkowice, oraz do spół- 
dzielni Kamion nie dostarczo 
no nawozów. Uczyniono to 
dopiero na interwencję par- 
tii i Związku Samopomocy 
Chłopskiej. 

Szójrzmy teraz na powiat 
rawski, I tak gmina Rzeczyca 
nie sporządziła zapotrzebowa 
nia na nawozy, a ponieważ 
nikt się tym nie zaintereso- 
wał, (nawet Związek Samopo 
mocy Chłopskiej), to nic 
dziwnego, że w tej gminie 
poważnie odczuwają chłopi 
brak nawózów. 

Powiat rawski odczuwa 
również brak zbóż siewnych. 
bo spółdzielnie nie zapotrze= 
bowały ziarna w odpowied- 
nim czasie. Podobno jest to 
winą samych chłopów któ* 
rzy nie zgłaszali się do spół- 
dziełń, ale nam się wydaje, 
że to nie chłopi winni, a 
Związek Samopomocy Chłop- 
skiej i Powiatowy Związek 
Gminnych Spółdzielni, które 
powinny były o tym pomy- 
śleć i zboża przygotować. 

Wreszcie wykorzystanie 
maszyn też nie jest należy- 
te. W gminie Wałowice w 
ośrodku maszynowym znaj- 
dują się 22 siewniki, ale kie 
rownik ob, Jasiński nie zadał 
sobie trudu, by przygotować 
plany pracy i dziś maszyny 
bez rozdzielnika „chodzą jak 
hes, Gdy tymczasem w 
sminie Regnów chłopi pro- 
szą o siewniki. Dlaczego więc 
się tym nie zainteresowano ? 

To wszystko nie wyczerpu= 
je całokształtu akcji siewnej. 
Wymienione niedociągnięcia 
nie stanowią kompletnego 
obrazu braków w pracy Po- 
wiatowego Związku Gmin- 
nych Spółdzielni czy też 
Związku Samopomocy Chłop 
skiej. Ale jeżeli niedomaga- 
nia podobne miały i mają 
miejsce, trzeba natychmiast 
je naprawić. Akcja siewna w 
dalszym ciągu trwa, więc nie 
jest jeszcze za późno. Ale 
trzeba również, by odnośne 
władze uczyniły to nie- 
zwłocznie, bo wkrótce możę 
być za późno. 

Tasz. 


Pasza mineralna iest równie potrzebna dla chowu trzody jak i b ałkowa 


Podobnie jak białko potrze 
bne jest zwierzęciu dla wy- 
tworzenia mięsa i wzrostu 
ciała, tak sole mineralne po 
trzebne są zwierzęciu dla 
wytworzenia kości. Podczas 
szybkiego tuczu, świnia osa 
dza dziennie w swoim ciele 
około 15 g soli mineralnych, 
przeważnie składających się 
z fosforanu wapna. Gdy świ 
nia tych soli nie znajdzie w 
pożywieniu, następuje rachi- 
tyzm, kości stają się słabe, 
powodując nie raz tzw. łami 
kost. Poza tym brak soli mi 
neralnych powoduje mniej 


szą płodność u macior (małe |dlęcej i 0,25 kg 


siat.. W praktycznym żywie 
niu dajemy do paszy łyże 
czkę sproszkowanego fosfora 


mleć na proszek i dobrze ze 
sobą wymieszać. Następnie 
bierzemy 10 litrów miałko 


nu lub węglanu wapna. Soli |utłuczonego węgla drzewne- 


kuchennej 
dwie szczypta (3 g) dziennie. 

Wyborną mieszankę mine- 
ralną, mającą na celu nie 
tylko dostarczenie świniom 
odpowiednich soli, lecz rów 
nież posiadającą własności 
dietetyczne, jest mieszanka 
zalecana przez prof. Konopiń 
skiego (żywienie zwierząt). 
Bierzemy do niej 0,5 kg ga 
szonego wapna, 0,5 kg siar 
czanu żelaza, 0,5 kg soli by- 
siarczanu 


mioty) i niedorozwój pro-|miedzi. Sole te należy ze- 


wystarczy zale-|go i 10 litrów popiołu drze 


wnego (nie z węgla kamien 
nego), które również ze sobą 
mieszamy. Wreszcie miesza- 
my sole z węglem i popio- 
łem. Tak spreparowaną mia 
szankę można dodawać do 
karmy lub ustawić w skrzyn 
ce, skąd ją świnie chętnie 
biorą. Mieszanka taxa jest 
wskazana nie tylko dla pros 
siąt, ale i dla macior i tus 
czników i chroni je od zabu 
rzeń przewodu pokarmowe= 
go, B. B 
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Wędrówka 
po województwie 
SKIERNIEWICE _— 

Na 1949 r. zaplanowano w 
budżecie Zarządu Miejskiego 
oszczędności, wyrażające się 
cyfrą 1. 616.000 zł. 

Zarząd Miejski w Skiernie 
wicach przystąpił do robót 
drogowych na terenie mia- 
sta Na ul. Stanisławskiej 
założono chodnik betonowy 
na dwustumetrowym  odcin- 

ŁASK 

Liga Kobiet na terenie po- 
wiatu łaskiego liczy 1.168 
członkiń, zorganizowanych w 
52 kołach. Na podkreślenie 
zasługuje fakt, że w ciągu 1 
tygodnia zawiązano w powie- 
cie 17 kół. 

? 


i WIELUŃ 

W Podstawowej Szkole w 
Wieluniu odbyło śię zebra- 

, na którym wyłoniono 
nowy Komitet Rodzicielski. 
W skład jego weszli przedsta 
wiciele świata pracy, 

Na zebraniu omówiono sze 
reg niedokładności, jakie 
miały miejsce w pracach po- 
przedniego Komitetu, oraz 
postanowiono okazać pomoc 
wszystkim dzieciom, a szcze- 
gólnie tym, których rodzice 
nie mogą zagwarantować 


á 


ków do normalnej pracy w 
domu. 


jagw; |ła miejsce 19 bm, wykazała, 
jeszcze odpowiednich warun |że chłopi tej gminy z. entu- 


EE 


Zobowiązania Pierwszomajowe 


chłopów powiatu łódzkiego 


Zastano 
właśnie przy sadzeniu. Soł- 


Robotnicy PZPB 


w Zgierzu 
do. uczestników Kongresu Pokoju 


Z PZPB w Zgierzu 
wyśstosowana została na 
stępująca depesza: 

Roda Zakładowa, Dy. 
rekcja i  Egzekutywa 
PZPR w imieniu wszyst 
kich pracowników "ZPB 


Likwidacja odłogów, jejlz nadwyżką, 
szybkie przeprowadzenie jest 
jednym z głównych zadań 
naszej gospodarki rolnej w 
skali państwowej, Sprawa 
ta wysunęła się ną czoło w 
wiosennej akcji siewnej na 
terenie powiatu łódzkiego, 
który nie ma już właściwie 
ziemi uprawnej leżącej odlo- 
giem, a tylko pewną ilość 
nieużytków nadających się 
jedynie pod zalesienie, 

W związku ze zbliżającym 
się świętem 1 Maja chłopi 
powiatu łódzkiego chcąc u- 


czcić je należycie, podjęli zo w Zgierzu w liczbie 
ibowiązanie wykonania zapla 1500 osób przesyła 
nowanej akcji zalesieniowej wszystkim uczestnikom 


Kongresu Pokoju w Pa 
ryżu,  renrezentuiącym 
przeszło 600 milionów 
ludzi dobrej woli na ca- 
iym świecie, serdeczne 
życzenia owocnych ob. 
rad, 

Jesteśmy przekonani, 
że wszyscy przedstawi- 
ciele na Kongresie dolo 


z nadwyżką o przynajmniej 
30 ha oraz przystąpili na 
tym odcinku do współżawod 
nictwa, Że zobowiązanie to 
nie było gołośłowne, świad- 
czy fakt wspaniałych wyni- 
ków akcji które pozwolą 
nie tylko zobowiązanie wy- 
pełnić, alẹ nawet wykonać 
je z nadwyżką, 


Lustracja przedstawiciela żą wszystkich starań 
Powiatowego Związku Samo by pokrzyżować plany 
pomocy Chłopskiej i Powia. podżegaczy * wojennych, 
towej Rady Narodowej w dążących do’ nowych 


gminie Puczniew, która mia zbrodni i rtrwala wiesz 
ny Pokój dlə całej ludz. 
kości Świata, 

Niech żyje Kongres 
Pokoju! 


zjazmem realizują podjęte 
zobowiązanie i wypełniają je 


Straż Pożarna w Aleksandrowie 


b ma coraz lepsze wyposażenie 


” W drugim dniu świąt od- 
było się w Aleksandrowie 
przekazanie przez inspekto- 
ra powiatowego Straży Po- 
żarnej ob, Lukasa, ufundo- 
wanej przez społeczeństwo 
aleksandrowskie motopom- 
py dla tutejszej Ochotniczej 
Straży Pożarnej, Uroczy- 
stość otworzył przewodniczą 
cy Miejskiej Rady Narodo- 
wej ob. Rogowski. W imie- 
niu Powiatowej Rady Naro- 
dowej przemawiał przewod- 
niczący Powiatowej Rady 
Narodowej, zarazem prezes 
Rady Pożarniczej ob, Bro- 
niarczyk, podkreślajac ma- 
czenie Ochotniczej Straży 
Pożarńej, W imieniu spote- 
czeństwa m. Aleksandrowa 
ob. Rogowski podziękował 
zą tak hojny dar, przekazu- 
jąc motopompę komendan. 
towi Ochotniczej Straży Po- 
żarnej ob. Stoplowi, 
Nadmienić trzeba, że cały 
przedwojenny dorobek Stra- 
ży został przez okupanta 
zniszczony i wywieziony, 0- 
GUBI TKO OEE TRAEN S TEN INO, 


Odpow edzi Redakcji 


Ob, Tarasow Antoni Łask, 
W poruszonej w Waszym li- 
ście sprawie, zwróćcie się do 
władz kolejowych, 


poszukuje: 


+» 


becnie dzięki staraniom Ko ły 
mitetu Miejskiego i komen- |dział wszystkie Oddziały O-| 
canta, Ochotnicza Straż chotniczej Straży Pożarnej! 
Pożarna w Aleksandrowie powiatu łódzkiego w liczbie. 
posiadą 3 samochody bojo- | 1.000 członków z wieepreze | 
we, 1 samochód komendy, sem Zarzadu Powiatowego | 
8 motopompy, 1 sikawke |ob, Krzewińskim na 
ręczną i całkowity tabor 

podręczny, | 


W uroczystości wzięły u- 


czele | 


m. Aleksandrowa. 


W akcji Pomocy 


przy udziale aw 


: 


ich|tys gromady Szydłów z za- się i > 
dowoleniem pokazuje dzial- PZPW Nr 32, poświęcone za 


ki już obsadzone i opowiada, 


Plan Trzyłetni do 28 września 


wykonają robotnicy PZPW 


W Komstantynowie odbyło 
zebranie pracowników 


gadnieniu oszczędności, Ze- 


jak to musiał odstąpić przy|branie zagaił przewodniczący 


wiezione dla siebie sadzonki 
komu innemu, a sam jechać 
do nadleśnictwa, Cieszy się, 
że jego gromada obsadziła 
już ponad 4 ha, na które zu 
żyto TO tysięcy Sadzonek. 
Akcja zalesiania nieużytków 
niewatpliwie znacznie się roz 
szerzy po zakończeniu ferii 
wielkanocnych, kiedv pzzy- 
stapi do niej również mło- 
dzież szkolna, 

Tegoroczne więc Święto La 
su, które przypada na dzień 
24 bm. dzięki wysiłkom ca- 
łego społeczeństwa w akcji 
zalesieniowej nabierze Spe- 
cyficznego charakteru: be- 
dzie ono obchodzone z po- 
czuciem dobrze spełnionego 
obowiązku, 


Rady Zakładowej 0b. Kacze- 
marek, po czym plan oszczęd 
nościowy omówił ob. Ciecha- 
nowski. 

W dyskusji zabierali głos 
liczni pracownicy zakładu. W 


imieniu załogi tow. Filipiak 


oświadczył, że plan trzyłet- 
ni, który pierwotnie miał 
być wykonany przedtermino- 
wo do dnia 26 września, wy- 


konany zostanie jeszcze 
wcześniej. Ob. Kaczmarek a- 
pelował do załogi, aby dla 


uczczenia 1 Maja przyczyni- 
łą się do szybszego wykona- 
nia planu i aby masowo przy 
stąpiłą do systemu oszczędza 
ńia. 

W wyniku dyskusji robot- 
nicy podjęli rezolucję, w któ 
rej zobowiązują Się: 


10 miln. złotych oszczędności 


planuje PZGS w Skierniewicach 


W Skierniewicach nastąpi 
ła reorganizacja Zarządu 
PZGS do którego weszli: ob. 
Gredecki Stefan jako prezes, 
Kopeć Wincenty — vicepre- 
zes, oraz Grzybowicz Roman 
jako członek Zarzadu. Nowo 
wybrany Zarząd opracował 
plan pracy na najbliższą 
przyszłość. Najważniejszymi 
punktami planu są: prowa- 
dzić w dalszym ciągu akcję 
kontraktacyjną, zaopatrzyć 
ludność Skierniewic w ziem 
niaki jadalne, a ośrodki pro 
dukcyjne w  „sadzeniaki”, 
Ponadto w chwili obecnej 
PZGS rozpracowuje łącznie 
z Gminnymi Spółdzielniami 
plan oszczędnościowy, „który 
przewiduje zaoszczędzić do 


Zimowej 


Rawa zwyciężyła Brzeziny 


Powiat rawski zajmując wezwał do współzawodnic- 
ostatnie miejsce w akcji Pójtwa powiat brzeziński. 
mocy Zimowej w ubiegłych| Ostatni meldunek z po- 
latach postanowił w tym ro- iwiatu brzezińskiego wykazu 
ku lokatę swoją poprawić |je zbiórkę na Pomoc Zimo- 
Zaplanował zebrać na Po-iwą 950.000 zł, Na 15 kwiet- 
moc Zimową 1.500.000 zł ijnia wpływy na akcję Pomo- 


Kurs dla przodownic zdrowia 


zorganizowano w Brzezinach 


cy Zimowej w powiecie raw 
Rs sięgały sumy 1.400.000 
zł. 

Poważniejszymi wydatka- 
mi w rozprowadzeniu zebra 
nych sum na Pomoc Zimo- 
wą stanowił zakup butów, 
które rozprowadzono wśród 
niezamożnych dzieci wsi Wil 
kowice i dzieci ze świetlicy 
RTPD w Rawie Mazowiec- 
kiej oraz paczki świateczne 


końca br. około 10 milionów 
złotych. 

Jak dowiadujemy się, rol- 
nicy powiatu skierniewickie 
go w okresie wiosennym do 
statecznie zaopatrzeni zosta- 
li w nawozy sztuczne. Roz- 
prowadzono 1.100 ton nawo- 
zów. PZGS skarży się tyl- 
ko na niedóstateczne ilości 
nasion. Sądzimy jednak, że 
i na tym odcinku sytuacja 
już wkrótce ulegnie popra- 
wie. (B) 


Nr 32 w Konstantynowie 


Pian trzyletni w wysoko 
ści 4.379.737 metrów wyko- 
nać o 99 dni wcześniej, tzn. 
do 23 września, 4 

w ciągu wymienionych 29 
dni wyprodukować dodatko- 
wo 600 tysięcy metrów tka- 
nin, 

zaoszczędzić do końca bri 
7.385.700 zł. 

W końcowych słowach re- 
zolucji czytamy: 

„My, pracownicy tutejsze* 
go zakładu, przez swą wyte- 
żoną pracę i racjonalną 
oszczędność dajemy przez 
nasz Czyn Pierwszomajowy, 
odpowiedź podżegaczom wo- 
jennym'". 

a W A, 


Osiem „bimbrowni” 


zlikwidowano 


przed świętami 

Mimo ciągłej walki amato 
rzy łatwego zarobku nadal 
produkują bimber. Szczegól 
nie w okresie świątecznym 
produkcja wzmogła się. 

W wyniku przeprowadzo= 
nej przez Milicję akcji w no 
cy z dnia 15 na 16 bm. zli- 
kwidowano na terenie gmi- 
ny Grzymikowiee, Kowiesy i 
Śtara Wieś osiem bimbrow= 
ni. Zatrzymani zostali: Olej 
nik Jan, Kowalczyk Józef, 
Skowroński Henryk, Skrze 
szyńska Weronika, Chojnac- 
ka Helena, Habracki Anto- 
ni, Pastusiak Franciszek, 0- 
raz Wiśniewski Henryk. 
Wszyscy oni przekazani zosta 
ną Wojewódzkiej Delegatu- 
rze Komisji Specjalnej. (B). 


Nasz korespondent pisze 


PZPB w Zgierzu meldują: 


zwyciężamy i staramy się dalej zwyciężać 


Dnia 15.4.1949 r. rrzyje- 
chali do PZPB w Zgierzu, 
przedstawiciele PZPB Nr 22 
z Łodzi w celu obliczenia 
współzawodnictwa międzyza 
kładowego za l-szy kwartał 
1949 r. 

Za podstawę do obliczenia 
wyników współzawodnictwa 
wzięto sprawozdania miesię- 
czne, i po szczegółowym obli 
czeniu okazało się, że PZPB 
Zgierz wygrywa  współza- 


iwodnictwo różnic 


ąałpunktów 
121, a mianowicie, PZPB Nr 
22 onipeneto łącznie punk= | 
tów 229,6 a PZPB Zgierz 
350,4. ? 

Zaznaczyć należy że w 4- 
tym kwartale 1948 r. PZPB 
Zgierz wygrały współzawod 
nictwo różnicą l-go punkta 
natomiast w 1-szym kwarta 
le 1949 roku różnicą 121 pun 
tów. 


Korespondent „Głosu' 
Pągowski Jan 


Naczelnik - sahotażysta 


skazany na 5 lat więzienia: 


W sali Powiatowej Rady 
Narodowei w Brzezinach do 
konano ótwarcia kursu dla 
przodownie zdrowia. zorga- 
nizowanego staraniem miejs- 
cowych czynników PCK. i 
KWG przy Zarządzie Pow. 


PAŃSTWOWA ROSZARNIA LNU I KONOPI 
w Lęborku, ul, Szosa Słupska Nr 15, tel, Nr 315 


TECHNIKA BUDOWLANEGO na stanowiskó 


referenta inwestycyjnego i 


TECHNIKA - MECHANIKA na stanowisko 


ij ku woj. gdańskie, 


starszego referenta technicznego oraż 
KALKULATORA kosztów własnych, 


Zgłoszenia należy kierować do Referatu Personal- 
nego Państwowej Roszarni Lnu i Konopi w Lębor 


ZJEDNOCZENIE ENERGETYCZNE 


OKRĘGU GÓRNOŚLĄSKIEGO 


Biuro Rozbudowy — Wydział Zaopatrzenia 
Katowice, ul. Sokolska 20, telefon 306-19 


Ex 


2 szt, Nr, 


»akupi natychmiast łożyska toczone typu SKF 


2507 


2 szt, Nr. 23026 
12 szt, Nr. 22328 
2 szt, Nr. 54208 U — 2 


3534 


(2 sat, Nz, 54210 U | 


ad 


| 


ZSCh. Kurs przodownic zdro 
wia rozpoczęło 26 uczestni- 
czek, 

Na zakończenie tej uroczy 
stości odbyło się wręczenie 
świadectw ukończenia „kur- 
su sanitarnego" 23 szoferom 
i dróżnikom pow. brzeziń- 
skiego. 
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Czytajcie i rozpo 


I 


w okresie. Wielkanocnym 
dla podopiecznych z Białej 
Rawskiej, Nowego Miasta 
i Rawy Mazowieckiej. 


OGŁOSZENIA DROBNE 


ZGUBIONO kartę RKU) ZGUBIONO kartę RKU 
Łódź miasto, Wilk Henryk.| Łódź miasto, Pastucha Jó- 
Pabianicka 35, 4022g|zef, Błońska 35, 4030g 


ZGUBIONO kartę RKU| ZGUBIONO kartę RKU 
Skierniewice, Strużek Jan, |Łódź pow. i palcówkę, Błasz 
Łódź Srebrzyńska 35. 40198|czyk Zenon. Aleksandrów, 

ZGUBIONO dowód reje-| Wojska Polskiego 20, 4083g 
stracyjny na samochód mar| ZGUBIONO książeczkę 2 


ki DKW zarejestrówany na f ; ; 
Pow. Rada Z Zów. w Roh. Ubezpieczalni na nazwisko 


skich Nr rejestracyjny 
H. 25665, 4015g|: 


W ubiegłym tygodniu w 
Sądzie Okręgowym w Łodzi 
odbyła się w trybie doraź- 
nym rozprawa przeciwko na 


Borkowska Helena. 40317 
ZGUBIONO książeczkę z 


A Ubezpieczalni Kaczmarek 

ZGUBIONO legit. PZPR. 2 Y 
Szynkiewicz Mikołaj, Osad-|A10izy.  Aleksarfdrów, Al. 
nicza 8 (Rednsoszcz). 4021g 1 Maja 21, 40278 


ZGUBIONO lėgitym, Zw. 
Zaw, tramwajową za miè- 
sige kwiecień, Kulesza Eleo- 
ską 101, 4016g | nora, 4034g 


ZGUBIONO paleówkę, kar| ZGUBIONO  palcówkę i 
Itẹ rejestracyjną RKU Łódź. | kartę RKU Łęczyca, Kankie 
Turzański Mieczysław, Piotr|wicz Józef, Łódź, Limanow- 
kowska 171, 4012gl skiego 24, 


ZGUBIONO kartę reje- 
stracyjną RKU Łódź miasto. 
Deredas Tadeusz, Młynar- 


J 


4025g lat wiezienia. 


Z z z 


wszechniaicie „Głos 


czelnikowi Wydziału Zaopa= 
trzenia i Zbytu Zarządu O- 
kręgowego Państwowych 
Nieruchomości Ziemskich — 
Ludwikowi Temlerowi 
Temler, były 200-tu ha ob 
szarnik, nie mógł pogodzić 
się z obecną rzeczywistością. 
Nic więc dziwnego, że po- 
pierał przy wszystkich tran 
sakcjach prywatną inicjaty= 
wę, płacąc ceny wyższe i 
otrzymująć towar gorszy niź 
w instytucjach państwowych 
i spółdzielczych. Ale to nie 
jedyny przykład szkodliwe- 
go postępowania. Potrzebne 
maszyny i surowce nie tra= 
fiały na czas do majątku, w 
PNZ ubrania robocze i buty 
leżały w magazynach nie- 
rozdzieone robotnikom. 
Przewód sądowy wykazał, 
że Temler świadomie nie wy 
konywał obowiązków służbo 
wych, a w innym wypadku 
przekraczał swoje kompeten 
cje przynosząc tym szkodę 
gospodarce narodowej. Tem 
ler skazany został na pięć 


w) 


WOJSKA POLSKIEGO 
„4 w Łodzi ul. Jaracza 27 
~S Dais o godz. 19.15 występy Pañ- 
stwowego Moskiewskiego Teatru 
Dramatycznego, „Wioma w Mo- 
skwie” komedia muzyczna w 3 
aktach Wiktora Gusiewa, muzyka 
Nikita Bogosłowski, rażyser: za- 
służony artysta RSFRR Walenty 
łasow. 


"TEATR KAMERALNY 
` DOMU ŻOŁNIERZA , 
ul. Daszyńskiego 34 
Dziś o godz, 19.15 sztuka Ste- 
warta pt. „Gwiazda Stevensona", 


TEATR „OSA” 
Traugatta 1 tel. 272-70 
Codziennie godz. 19.30 „Rycerz 
Szalony” z A, Dymszą. 


+, PAŃSTWOWY TEATR 

B POWSZECHNY 
w Łodzi ml. 11-go Listopada 21 
v Dziś i dni następne o godz, 19.15 
„Dwa Teatry" J. Szaniawskiego. 


TEATR „MELODRAM* 
ti, Traugutta 18 (Gmach OKZZ) 
/Dzłś o godz. 19.15 doskonała ko- 
medla. francuska E. Augier I J. 
Sandean p. t. „Zięć pana Poirier”. 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
żę „LUTNIA” 

Kg Piotrkowska 243 

Y$ Codziennie o godz, 19.15 „BA- 
RON CYGANSKT” operetka w 3-ch 
aktach, 


ROBOTNICZE TOWARZYSTWO 
PRZYJACIÓŁ DZIECI - TEATR 
LALEK „PINOKIO” 
> Nawrot 27 
l" Codziennie oprócz poniedziałków 
© godz, 9.30 „Czarodziejski kalosz“ 


TEATR LALEK „ARLEKIN” 
Łódź, ul. Piotrkowska 150 tel. 258-99 
Codziennie prócz poniedziałków 
© godzinie 17-tej „KOLOROWE 
PIOSENKI" Franta, W niedzielę 
1 święta dwa widowiska o 15-tej 
l 17-tej. Kasa czynna od godziny 
0-tej. 
CYRK 
codziennie o godz, 


NR. 2 
19.15 soboty 


2 przedstawienia — niedziele 3 
przedstawienia, 


e. 


P 


bynajmniej nio zachęcającej 


niarza zebrało się około 10 tysięcy widzów, 


znaleźli się również aktorzy 


ktorzy radzieccy Nade 
ioppingują LKS Włókniarza 


ale „Bohemians“ okazała się lepszą 
i wygrała z łodzianinami 5:1 (2:0) 


rzyjazdu drużyny czeskiej „Bohemians'* 1 njrzenia jakie-|chów. Wynik bezbramkowy nie 
gos przyzwoitego meczu cała Łódź t 
z niecierpliwością. To też pomimo trudności 
pogody na stadionie ŁKS Włók| kojniej 


sportowa oczekiwała 
tramwajowych i 


wśród których 


Moskiewskiego Teatru Drama- 


tycznego bawiący u nas w Łodzi, 


Aktorzy radzieccy bardzo 


stety nie wypadła ona dla nas na Korzyść, 


żywo interesowali się grą, nie- 
a sam wynik nie 


jest dla nas również zaszczytny. Wprawdzie co do tego wy- 


niku na widowni były zdania 
że gospodarze nie zasłużył na 


zdana, że wynik mógłby być ` 


Czesi lepiej bili rogi. 


Czesi przewyszali gospoda- 
rzy pod każdym względem. 
Byli lepiej wyszkoleni techni- 
cznie, lepiej ustawiali się do 
piłki, lepiej rozumieli grę ze- 
społową. jednym słowem mieli 
0 wiele bardziej rozwinięty 
zmysł piłkarski, Na tle Cze- 
chów nasi wypadli blado. Szezżn 
rzyński grał bardzo nerwowo, 
często niepotrzebnie wybiega- 
jąc z bramki. Łuć na obronie 
miał też wiele grzeszków na 
sumieniu, pomoce szwankowała 
— zwłaszcza Janeczek, nö i 
atak też dostroił się do całości. 
Honorową bramkę dla gospo- 
darzy zdobył Baran w 21 minu 
cie po przerwie. 


podzielone. Jedni byli zdania, 
porażkę 1:5, my zaś jesteśmy 
jeszcze dla nas gorszy, gdyby... 


SKŁADY DRUŻYN 


Czesi wystąpili wczoraj w 
składzie następującym: Pavlis, 
Rubas, Vedral, Havłiczek, Pi- 


kes, żdżarsky, Martiner, Plany- 
cka, Melka, Thomas i Pesek; 
gospodarze: Szczurzyński, 
Włodarczyk, Łuć, Pietrzak, Ur 
ban, Janeczek, Hogendorf, Ba- 
ran, Patkolo, Łącz i Piekarski, 


PRZEBIEG GRY 


Gospodarze rozpoczęli grę 
pod wiatr i niezbyt pomyślnie, 
gdyż już w pierwszej minucie 
z winy Patlkola Szczurzyński 
zbyt wcześnie wybiegł z bram- 
ki i tylko noga Łucia zdołała ją 
obronić przed strzałem  Cze- 


Co usłyszymy przez radio 


12.55 (Ł) „Pasze treściwe — tros-| Drugi dziennik popoł, 18.00 „Dla 


ka rolników”. 


utrzymuje się jednak dlugo. 
W 4 minucie Planycka najspo- 
strzela w sam róg i 
Bzezurzyński wyjmuje piłkę z 
siatki. Niedługo potem nada- 
rza się okzzja do wyrównania, 
niestety jedwak Piekarski nie 
potrafił jej wykorzystać, W 12 
minucie to samo powtarza się z 
Janeczkiem. W 15 minucie 
Szczurzyński znów wybiega z 
bramki i ten sam Planycka 
podwyższa wynik na 2:0, 


„SKOREJ, SKOREJ..'* 


Czesi nie grają błyskotliwie, 
Optycznie nie widać u nich tej 
przewagi, jaką mają w rzeczy- 
wistości, ale co pewien czas 
widownia zmuszona jest otwie 
rać ze zdumienia buzię, tak 
zagrania ich są precyzyjne í 
przemyślane. U naszych chłop- 
ców  denerwującą jest powol- 
ność nie tyle w akcjnch, ile w 
„pomyślunkuć/, Razi to wi- 
docznie naszych miłych gości 
na trybunie honorowej. Akto- 
rzy radzieccy, którzy wyraź- 
rie, jak to mówią „trzymali 
naszą stronę'* nie mogli po- 
wstrzymać $ię od dyskretnych 


okrzyków: „Skorej, skorej!'' 
Nie ma wiele się one jednak 
przydały, Patkolo w dalszym 


ciągu gra na  „ówierć obro-, 


Wielkie widowisko atrakcji. 


(Ł) Pieśni, 15.20 (Ł) Felieton Ada- 
ma Ważyka p. t „Gwiazda Ste- 
vensona”. 15.30 Śpiewamy piosen- 
ki aud. dla dzieci. 15.50 Muzyka 
popularna (płyty). 16.00 DZIEN- 
NIK POPOŁUDNIOWY. 16.30 
Mużyka z płyt. 16:35 „Kuny i so- 
bole”. 16.45 „Muzyka radziecka”. 
17.30 Poradnik językowy. 17.45 


ADRIA — aromia" 

BAŁTYK — Kino nieczynne z po- 
wodu remontu 

BAJKA — „Szary Lord" 

GDYNIA — Program Aktualności 

Kraj. I Zagr, Nr. 16 Tu mówi In- 

donezja” ” 

HEL — (dla młodzieży) „Znak 
Zorro'*, 


` MUZA — „Renegat" 


POLONIA — „Opowieść o Prawdzi- Wygrana 500.000 


wym Człowieku”, 

PRZEDWIOŚNIE — „Czwarty Pe-| / 

ryskop” 

ROBOTNIK — ,„Gasnący Płomień” 

ROMA — „Mężczyźni w Jej Ży- 
ciu” 

REKORD — dla młodzieży „Syn 
Pułku”, dla dorosłych „Dwaj Pa- 
nowie F". 

STYLOWY — I-szy seans dla mło- 
dzieży „Wilki Morskie” dla doro 
słych „Dziewczęta z Baletu", 

ŚWIT — „Wesoły Sublokator”. 

TATRY — „Gilda 

TĘCZA — „Rzym Miasto Otwar- 
te” 

WISŁA — „Opowieść o prawdzi- 
wym Człowieku”. 

WŁÓKNIARZ — „Rzym Miasto 
Otwarte”. 

WOLNOŚĆ — „Krwawa Wendetta” 

ZACHĘTA — „Wielka Nagroda”. 


w Szczecinie, 


77713. 


92058 92841 93233. 


14,30 (Ł) Muzyka obiadowa z płyt. | liusz 
14.50 (Ł) Aktualności łódzkie.15.00, 19.15 Koncert 


TABELA WYGRANYCH 55 LOTERII 


Q-ty dzień ciągnienia IV-ei klasy 


79048 w Częstochowie. 


Wygrane po 209.000 zł. 
Nr 19850 w Warszawie, 
Gliwicach, 66519 w Warszawie, 82173 


Wygrane po 100.000 zł. 
Nr 11017 35132 50932 54579 60761 


Wygrane po 40.000 zł. 
Nr 3235 6552 13788 18613 27506 33308 
40469 40742 59848 63120 
73780 74517 78172 90481. 


Wygrane po 16.000 zł, 
Nr 1197 1980 2994 10944 
22374 22577 28118 30721 
41085 41591 42071 46342 
54137 55990 58126 62783 
17039 78315 78541 84265 


1300 PRZERWA. | każdego coś miłego”. 19.00 „Ju-|tnch'', podania są spóźnione, 
Słowacki w  Warszawie”.|stoppingi nie wychodzą. W 
Muzyki Dawnej |ostatniej niemal sekundzie 


przed przerwą Baran i Łącz 
atakują bramkę Czechów, ale 
doskonały bramkarz nakrywa 
sobą piłkę. 


PO ZMIANIE STRON 


fragmenty z op. =Pó zgianie stróń, pomimo 
A tego, że wiatr naszym chłop- 
com dmie teraz w plecy sytun- 
cja nasza nie poprawia się. Już 
w pierwszych minutach Czesi 
zdobywają trzecią bramkę ze 
strzału Peska, Gra naszego ata 
ku nadal nie może nas zadowo 
lié. W 14 minucie Thomas pod- 
wyższa wynik na 4:0, w 21 
jednak minucie Baranowi uda 
je się silnym strzałem w Samą 
poprzeczkę zdobyć wreszcie ho 
norową branikę dla gospodarzy. 
trybuny ożyły teraz. Głośno 
dopingują swoich, ale skutek 
jest taki, że pomimo chwilowej 
jakby przewagi dalszą ostat- 
rig. bramkę zdobywają Czesi. 
W 30 minucie prawoskrzydło: 
wy Martiner strzela ją w biegu 
płaskim długim strzałem. 


Pod koniec, nasi zawładnęli 
polem Czechów, ale ani 4 rzu- 
ty różne ani groźny strzał Łą 
cza w 43 minucie nie przynio* 
sły nam poprawy wyniku. Po- 
został on już bez zmiany — 5:1 
dla „Bohemians“, 


(%r.) 


19.40 Muzyka popularna (płyty). 
20.00 DZIENNIK WIECZORNY i 
transm. z Paryża (Kongres Poko- 
ju). 21.00 Szaporin — Fragmenty 
z oratorium „Legenda o bitwie za 
rosyjską ziemię”. 2146 Wiersze 
okolicznościowe. 22.00 Gounod — 

z „Mireille”, 23.00 


zł, padła na Nrj 


padły na 
66076 w 


padły na 


padły na 


64777 69601 ~” 


padły na 
6554 20595 
36326 40178 
42602 52627 
64068 67891 
88171 89121 


Wczoraj rozpoczęły się w Pa- 
ryżu i Pradze obrady delegatów 
69 narodów Świata przybyłych 
tu na Kongres Pokoju. 

Jakie stanowisko zajmują w 
sprawie pokoju nasi sportowcy 
uajlepiej powiedzą nam ich wła 


stanowisko 


rne bezpośrednie 
na ten temat, 

Rozpoczniemy od wiceprezesa 
LOZPN i popularnego działacza 
sportowego tow. dyr. Zygmunta 
Kaźmierczaka. 


14 

pokoju 
U: kapitalistyczny w swoim założeniu nosi pierwia- 

stek wojny. Ustrój socjalistyczny przez uspołecznienie 
środków produkcji eliminuje walkę klas i daży do pokojo- 
wego rozwoju Państwa. Wojna niesie niszczenie i Śmierć. 
Pokój niesie dobrobyt dla ludzi pracy. Dlatego miejsce mo 
je jest w szeregach ludzi walczących o pokój.'' 

Z. Kaźmierczak. 


w sprawie ko 


Dział oficjalny ŁOZB 


Komunikat Wydziału Sportowego Nr 34 


1. Pierwszy krok bokserski (wia w. ciężka Jaskóła Stanisław — 
senny) odbędzie się w dniach 27,| LK.S. Włókniarz, 
28, 29, i 30.1V, 49 r. w hali Wimy,] 3, Zezwala się na rozegranie 
ważenie zawodników o godz. 16-e)| zawodów bokserskich pomiędzy 
w lokalu ZMP dzieln. Widzew, | drużynami DKS Aleksandrów — 
przy ul, Armii Czerwonej 103.| Lechia, Tomaszów w Aleksandro= 
Termin zgłoszeń zawodników upły| wie dnia 24. IV. 49 r, Delegatem 
wa. dnia 24. IV. 49 r. na powyższe zawody będzie obyw, 


2. Tytůty mistrzów Oktęgu S5e-| Klimczak. 
niorów na rok 1948 — 49 zdobyli: 
w. musza Kamiński Tadeusz —| Sekretarz 
Ł/K.S. Włókniarz, (7) J: Służewski 


w. kogucia Czarnecki Stefan — Przewodniczący 
Zryw, Łódź, (—) M. Tyl 
w. piórkowa Marcinkowski  Jó- 
zef — ŁK.S. Włókniarz, UWAGA MIŁOŚNICY 


BORSU! 


W niedzielę w hali Wi- 
my odbędzie się mecz fi- 
nałowy o drużynowe mis- 


w. lekka Maciejczyk Henryk — 
Concordia, Piotrków, 

w. półśrednia Olejntk Jerry — 
Ł.K.S. Włókniarz, 

w. średnia Trzęsowski Roman 


sleni trzostwo Polski pomiędzy 

— ŁK.S. Włókniarz, > : 

w. półciężka Wojnowski Bene- Zjednoczonymi (Byd- 

dykt — Zryw, Łódź, goszcz), a  Związkowcem 
— Zrywem. 

W ramach tego spotka- 


nia dojdzie do ciekawego 
pojedynku Kruża — Kraw- 
czyk, O innych znajdziecie 


Delegat Polski 
na Kongres Olimpijski 


WARSLAWA (Obst. wł) Na szczegóły w jutrzejszym 

Kongres Olimpijski, który odbę-|| numerze: 

dzia się w dniach od 25-go do 

30-go bm. w Rzymie i Lozannie, 

wyjeżdża, jako delegat Polski, A ntos 

członek Międzynarodowego Kom!-|] 4 = Wojewódakieje zek 

tetu Olimpijskiego — prof. Alfred || Polskiej Zjednoczonej Partii 

Robotniczej 

Loth. Redaguje: 
Kolegium Redakcyjne. 
Wydawca: RSW „Prasa”. 


Adres Redakcji: Łódż, Plotr- 
kowska B6, III p, 
Druk.: 

Zakłady Graficzne R. S, W 


Sportowcy albańscy 


gościli u siebie 


r » „Prasa* Łódź, ul. Zwiril 17 
3 trenerów radzieckich || tet 208-12. ; 

e R e į 
TIRANA (obst. wł.) Pc trzymie|] "«datctor Kisik 216-149 
ięcznym pobycie, opuścili Albą tora red. nacz. 219-0: 

ž 4 A i Sekretarz odpowiedz, 218-23 
nię dwaj trenerzy radzieccy: Ni-|| Sekretariat ogólny: 223.2: 
kiforow (lekkoatletyka) |, zasłużo-|| Dział partyjny 2%%. 254.2} 
ny mistrz sportu, Apnchtin (pił- wewn. 10 

x: h Dział _ korespondentów 
ka'nożna). W czasie swego poby- robotniczych | chłop- 

tu trenerzy radzieccy prowadzili|| skich oraz redaktorów 
pracę wyszkoleniową, w celu pod Ró coca 219-47 

Cini $ 4 mutacji: 218-11 
niesienia poziomu tych gałęzi || Dział mie*sk: | sport. 254-2; 
sportu w Albanii, które wchodziły wewn. 8 l 11 
w zakres ich specjalności. Dział e:onomiczny: 223-2% 


Dział rolny: wewn. 9 — 254-2: 


Przed wyjazdem trenerzy ra-|| Redakcja nocna: 172-31; 156-8) 
dzieccy otrzymywali wiele cen-|| Kolportaż: 
nych upominków od sportowców || 99%, Piotrkowska 70, tel. 222-27 


Administracja: 260-42 
Dział ogłoszeń! 111-50 
Łódź, Piotrkowska 55, bel 111-50 


albańskich, którzy w ten sposób 
wyrazili im uznanie za poniesio- 
ną pracę, 


"TORTY LET Z PJ WO APC YE SAS EE PREY YOKO EYE ZKE ECSRO O ENIA A BOSCO ACER EZR TE TECT ZYKA RICE ACTA OESIE TEK TO ORK SOA FT OTTO O ZEE ECT TREK O R. 


Teodor Dreiser 


Tragedia Amerykańska 


Koniecznie musi wiązać się na wieki? Po co? Ażeby do koń 
ca życia torturowali się wzajemnie. Powiedzcie, panowie, 
szczerze, czy zgadzacie się z takim prawem, pojęciem czy 
metodą? A jednak mimo wszystko takie przyrzeczenie zo- 
stało dane w tym wypadku, jak to obrona udowodni, Dane 
było uczciwe przyrzeczenie nie małżeństwa wszakże, jed- 
nak, niestety, nie zostało urzeczywistnione. Oskarżony obie- 
cał swej kochance, że będzie jej pomagał, jeżeli zgodzi się 
prowadzić oddzielne życie i mieszkać poza Lycurgus. Że tak 
było, o tym mówią jej listy, które tu w sądzie* były czyta- 
ne. Niestety, ileż razy takie zamierzenia pozostają niespeł- 
nione. 

Pojechali więc na ostatnią swą wycieczkę do Utica, 
Grass Lake i Big Bittern. Zupełnie bez celu. Bez żadnego 
zamiaru zbrodni, bez żadnego złego celu, a dlaczego, zaraz 
to wykażemy. 

Panowie, upieram się usilnie przy swym zdaniu, iż nie 
żaden plan zbrodniczy, tylko zwykłe tchórzostwo skłoniło 
go do zapisania się pod różnymi nazwiskami w gospodach, 
obawa, że wyjawiając swój stosunek z Robertą Alden upa- 
dnie w oczach swego towarzystwa. Tylko tchórzostwo skło- 
niło go do natychmiastowej ucieczki, gdy wody jeziora 
zamknęły się nad Robertą Alden. Obawiał się wrócić do g0- 
spody i zawiadomić o jej śmierci, Tylko tchórzostwo i nic 


więcej! Myślał o możnych swych krewnych w Lycurgus, ð 
przepisie fabrycznym, dowodem przekroczenia którego jest 
ta dziewczyna na dnie jeziora, myślał o cierpieniu i wsty- 
dzie, i gniewie swych rodziców... Poza tym była jeszcze pan 
na X, najwspanialsza gwiazda ze wspaniałej konstelacji je- 
go marzeń! 

Tak, możemy zapewnić, że o tym myślał, gdyż dla nas 
to nie przedstawia żadnej wątpliwości. Pan prokurator os- 
karża go, że był pod wpływem czaru panny X i ona również 
była pod jego urokiem. Tak, przyznajemy to. Oskarżony go- 
tów był zrzec się pierwszej swej miłości, która mu się sama 
ofiarowała, dla tej, którą zdobyć było trzeba, która wyda- 
wała mu się bardziej pożądana dzięki swej urodzie, pozy- 
cji w świecie i bogactwa. Tak, dla Roberty on był bardziej 
pożądany nikt kto inny, Wszak zbłądziła dla niego, czyż on 
także nie mógł... nie mógł zbłądzić dla jej czarującej następ- 
czyni, która znów ze swej strony mogła ostatecznie — bo 
cóż wiemy o tym? — nie dbać tak bardzo o niego. Jedyna 


więc obawą jego było, jak to nam, swym obrońcom wy ał, 
aby panna X nie dowiedziała się o jego wycieczce z Mną 
kobietą, o której nawet nigdy nie słyszała, bo to mogło 


wpłynąć źle na jego projekty. 

Zdaję sobie sprawę doskonale, że dla panów takie rozu- 
mowanie nie może liczyć na usprawiedliwienie, Może się 
być tylko ofiarą wewnętrznego konfliktu, ofiarą walki 
dwóch uczuć, ze strony jednak prawnej lub religijnej jest 
się winnym grzechu lub zbrodni. Musimy uznać tedy bez- 
sprzecznie, że w sercu ludzkim bez względu na prawo czy 
religię walki te w większości wypadków są przyczynami 
ludzkich czynów i zgodzić sie musimy z tym, że one to kie- 
rowały czynami Clyda Griffithsa, 


— Czy zabił jednak Robertę? Nie! Nie zabił! Czy pla- 
nował jakie zbrodnicze czyny, by się od niej w jakiś spo 
sób uwolnić? Czyżby tylko dlatego, że nie chciała go od 
siebie uwolnić, planował zbrodnię? 

Śmieszne, nieprawdopodobne, chorobliwe posjdzenie! 

Nie! on miał zupełnie inne plany. Jednak, panowie — 
zatrzymał się, jakby nowa jakaś myśl przyszła mu do gło- 
wy — może będziecie bardziej zadowoleni, jeżeli usłyszycia 
z własnych ust zeznanie naocznego świadka śmierci Rober- 
ty Alden. Był on tam obecny i wie, w jaki sposób śmierć 
ją spotkała. 

Spojrzał na Jephsona, jak gdyby mówiąc: — No, Rube- 
nie, dopływamy do brzegu. 

A Ruben szepnął do Clyda, zdenerwowanego w najwyż- 
szym stopniu: 

— Clydzie, teraz na ciebie kolej. Wstań. Jestem z tobą 
i będę ci zadawał pytania. Przygotowywałem cię tak długo i 
mam nadzieję, że zachowasz spokój, prawda? 

Nachylił się nad Clydem dodając mu odwagi wesołym 
spojrzeniem, a ten, pokrzepiony nieco silną mową Belkna= 
pa, wstał z dobrą miną i szepnął: 

— Jestem gotów. Zdaje mi się, że nie zrobię wstydu. 

Publiczność słysząc, że będzie przemawiał nowy świa= 
dek, wybrany nie przez prokuratora, lecz przez obrońców; 
zaczęła wstawać z ław, popychając się 1 hałasując. Sędzia 
Oberwaltzer, zirytowany tym, zaczął walić pięścią w stół, a 
sekretarz wołał: 

— Spokojnie! spokojnie! jeżeli wszyscy nie usiądą, cała 
publiczność zostanie z sali usunięta! Woźni niech zwrócą u= 
wagę, czy wszyscy usiędli! 

D-036244 (D. c. n) 


